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Trudności rżądu MacDonalda
Chytra przeaornosc. —  Najdłuższa i uajkiótsza mowa tronowa. —  -,Moi ministrowie nęaą 
myśtoe uad temi wszystkiemi spławami**. —  C zy  rząd MacDonalda zasługuje na miano socja- 
iwttjrc PBgp* rządu? — Lewicowe poprawki ao mowy tronowej. —  Rząd „is in Office, not in 

power". — Niepewna pomoc liber arów. — Miedzy tałotęńi a kowadłem...

(Od naszego korespondenta ioftdynshiegj)

Londyn w lipcu 
Program rządu socjalistycznego, sforrrmło- 

wwny w mowie tronowej, zadziwił opozycję 
s* «, wprost chytrą przezornością. Przed trzy­
dziestu laty miała partia pracy jednego przed­
stawiciela W parlamencie i przeciętny Anglik 
był dlatego skłonnym przyjmować za pewnik, 
że tradycje prawdziwie dyplomatycznej i pr2e 
myślnej taktyki politycznej sa wyłączną włą- 
spcfęią obu tradycyjnych purtyj. W  ostatnich 
latach jednak partja pracy dostarczała jedne­
go dowodu za drugim, że potrafi ona wziąć gó­
rę nad swymi przeciwnikami w łen wrajtiej 
grze. Ostatnia moWi tronowa jest klasycznym 
dtwodem teisamęj teży. Wprawiła ona prze­
ciwników w mifeEźaflltie osłupienia i złości. Jest 
ofta najdłuższą mową tronową w ostatnim dzid 
siątku lat; jest ona jednak najkrótszą pod 
względem wiążących oświadczeń i wyraźnego 
stwlsftfoóflla woli iządu. Bałdwin ■'reasumował 
wczoraj tę mowe tronowa w jednym zdaniu. 
„Tę mow* możnuby zredukować do jednego 
przyrzeczenia: Moi ministrowie będą myśleć 
nad remi wszysikiemi sprawami", Na co mu 
premjer natychmiast odpowiedział wśród śmie 
chu całej Izby: „To będzie coś zupełnie nowe­
go w porównaniu z poprzednim rządenl" Fa­
k t y s i e  jednak miał pnewódca opozycji ra­
cję. Trudność swego poto&ófila, faktyczną bez­
silność w kierunku Wypełniania prawdziwie so­
cjalistycznego pfugtafliu, putrzebę utriymyWa 
nlu wysokich nadzieli swych zwolenników, ko­
nieczność niezrażania zbytecznie opozycji, Im­
peratywną lecź równoczesną konieczność stwo 
izfcfim wrażenia, i t  nowy rząd przychodzi *  
konstruktywnym programem w dziedzinie zew 
nęirżńej i wewnętrznej polityki — to wszystko 
złożyło się na sformułowanie mowy tronowej, 
która Jest kunsztownym i misternym płodem 

Trudności nowego rządu są niewątpliwie 
Wielkie. Niektóre z nich pochodzą od przycza­
jonej siły przeciwników, wyczekujących sposo 
taciiei zdyskredytowania tego optymistyczne­
go gabinetu; niektóre z nich mają sWe 2rÓdło 
W osrromie zadań ekonomicznych, przed które- 
flil siła konieczności i siłą twych przyrzeczeń 
Wyborczych stanął obecny rząd; niektóre wre- 
uch grożą ze strony rozmaitych kierunków i 
grup W łonie Samej partii Pracy. Te tru Iności 
są, być może, najniebezpieczniejsze. W pierw- 
izym rzędzie, radykalna lewica w tonie partii 
pracy nie przyjęła z gołębim spokojem faktu, 
ae obecny rząd socjalistyczny jest jeszcze bar 
dziej umiarkowany i prawico a v, ai,;>eli rząd 
MaćDonalda w  1924 roku. Niektódzy z nich 
wątpią głoSrtó, czy rząd ton u ogóle zasługuje 
na miano socjalistycznego rządu. Z sarkazmem 
Wskazują na to, że rewolucyjne hasło socjali­
zmu „za naszych dni" zamieniono milcząco W 
konspua.rę .wyeliminowania możliWOŚCjl /ętUl-

zewmia socjalizmu w obecnem pokoleniu. 
Szkocką grupa radykałów, prowadzona przez 
James Maxtona — wybitną postać o szlachet­
nej szczerości i wielkim wpływie na masy — 
uznaie, że rząd nie otrzymał od kraju manda­
tu do bezpośredniego realizowania socjalizmu. 
To iedtiak, powiada ona, nie uwalnia go od obo 
wlązku ktzewtfcrtlu aktywnego, niekompromi- 
sowe&o, socjalizmu W partji pracy w parlamen 
cie i poza nim. Nazajutrz po wyborach, w tritim 
falnej atmosferze zwycięstwa, wygłasza? Max- 
ton mowę. w której głosił, że jeśli pfaWdą jest, 
że odtąd lud rządzi, to równie prawdą hyc mu­
si, ze byfooy megoatiem Anglji, gdyby i ero 
władca w przyszłości, w najbliższej przyszło- 
szłości, chodził w łachmanach. Nie uęhodzl, 
powiedział Maxlton w tpj mowie — którą do­
słownie prawie powtórzy! wczoraj w Izbie 
GTmń — by wyborcy, którzy Wybrali posła, 
pobierającego Czterysta funtów miesięcznie, 
nit byli pewfli swego powszedniego Chleba To 
nie sa teoretyczne skargi. W  ślad za niemi idą 
konkretne wnioski o podwyższenie zasiłku dla 
bezrobotnych i o przyznanie go nowym kate­
goriom ludności. W  ślad za niemi idzie oficjal­
na poprawka opozycyjnej grupy ao mowy tro­
nowe], w której ządknem Jest tlatycnmiastowe 
przeprowadzenie zasad socjalistycznych przez 
unarodowienie rozmaitych gałęzi przemysłu, 
Że opozycja nie omieszkuje wyzyskiwać tego 
etłem wykazywania rozdwojenia w łonie rzą­
du, to jasne.

Trudności mnożą się też z innej strony. 
Przed trzema laty, po zwycięskiem stłumieniu 
generalnego strajku, rząd konserwatywny, ko­
rzystając z nadarzającej się sposobności, prze 
prowadził dwie ustawy uWażane przez klasę 
robotniczą za reakcyjny i brutalny atak, który 
odeprzeć oędzie pierwszym krokiem przyszłe­
go rządu robotniczego. Jedna Z tych ustaw 
przywróciła ośmiogodzinny dzień prAcy dla 
górników w kopalniach — ustawa, która lak 
młotem padła na masy górników, wycieńczO'

nych Jaleslęciomiesięciny,,. hwiskutecsujiid 
strajkiem. Druga, która potoczyła wsltc* o ca­
łe pokolenie koło rozwoju V  odniesieniu dó of* 
ganizacji i przywilejów związków zawodo­
wych, ograniczyła prawo strajku i sposób przęf 
prowadzania nawet tych strajków, które miały 
w przyszłości pozostać dozwolone, przywróci­
ła zasadę karno cywilnej) odpowiedzialności 

, T i ode ualouów za przekroczenia Ich przywód­
co w w łączności że strajkiem, bałożytw obszer­
ną osobistą odpowiedzialność na ryen przy­
wódców i ograniczyła prawo zbierania składek 
wśród trade uniortistów na polityczne potrzeby 
pal t j i y  racy.

Wsróid negatywnych inMitów ptógifama par- 
tH pracy te dwie ustawy zajmowały pierw­
sze miejsce; ich usunięcie z księgi1 ustaw by to 
pt teditiuoitem vficjalnycłL eżęatych i wyf&g- 
nych oświaoczeń wyborczej platformy par tik 
pracy. Lecz obecny nząd „is m Office not in po* 
wer“ ; zasiada on w  urzędzie, lecz me posiada 
rozitrzjr gającej władzy. Że partja konserwaty­
wną zwa'czać oędlzde jakakolwiek. prOOę juińe.<* 
ny, to jasne, Że lihśnaji nic są gotowi popierać 
rząd w ztipełnem ■Ziiiesienliu OWych ustaw t is  
na wszelki wypadek zdecy^bydid m uM  
swe częściowo poparcie uzai^inic on ^tftytua- 
■nia defint3'wnego (JUdd pro qi30 W dniedCiPie NI 
formy wyborczej, to stale się j&$fli«ft»em s dnia 
na dzień. len poparcie j&st nieodzowne, »w t«-  
in t ia gdyby zaszła potrzebo bardziej ra d ym i 
nego wkroczenia pariamettttl w tetenfflku uśnoe 
fiOtila ewentualnego SabutadU Wtaóoiokf ko­
palń, przeUwstawiającyah »5ę zniesieniu ustawy 
o  ośmiogodzinnym 4mu pracy pnws ffozbę 
zniżenia płac łub wydalen'a znacznej I' 'zny ro 
b o tA ó w . Lecfc ta pomoc hberatoW jn.i jmęwW 
na, a wszelkie ztoyt drastyczne prótby zapewnia 
na» jej swją w  zupełnej sprzeczno*..*! z wytyea  
nemi ogólnej taktyki parlamentarnej obaooaj 
partji pracy. m

Tak w^ęc rząd MacDotuukła w  płerWWty® 
miesiącach swej władzy żyć bęctele mśs£br udo 
tern nieprzyjaznej włęk j o i i  a kowdfMm o n f  
kiwań swych ^wolerndków J i»wyć« wWtMtoli 
przyrieczen. Ody dodamy do t u *  e&PMlf #*MI] 
ekonomicznej w związku t  główntm wwwnężrt 
dem zadaniem partji pracy, ft i  ttmzftrufefytf* 
nem zwwłczaniem beztoboeta, to tffttaattW W  
że droga obecnego rządu nie jest eaśtana roea 
ml. Lecz jego wielUe moatkwotaf w  drieiBrtaki 
polityki zagranicznej są jasnym I pełnym Podsfi 
ji kawałem nieba na Cłnnurnym 1 tń tpm m ya  
horyzónoio. EL

KSżyttgtoa czeka na inicjatywę
w sprawie rozbrojenia na morzu

W  i e  d e 6.11.7. PAT. Według dottieSAeó dzwa 
naków z Londynu cdbyi Wczoraj ambasador a- 
mtrykański w  Bi ukseli oraz kierownik amery­
kańskiej delegacjii rozbrojeniowej Gibson z ge 
nera tern Dawesem dhtższą koitfertm.ję w  kwe 
Sijii rozbrojenia na morzu. Korespondent dyplo­
matyczny „Daily TeL" donosi w  tej sprawie, 
że Waszyngton nie podejmie w najbliższym osa 
słe żadnych kroków w  sprawie rozbrojenia na 
morzu, Oczekując inicjatywy ze strony Anglji. 
MacDonald złoży praw<to0vAo&nle )ui w gataeft

najbł‘Z8 iysn oświadczenia w  kweeifl 
ofa na morZu.

Angielski „gest rozbrojenie*
W ie d e ń .  11. 7 .PA T.W «d łtig4otśasieadsi^  

niików z  Londynu, przewiduje gAłAtot aLwsia- 
nie części piogramu ikwowegc obnininlęagpd 
budowę 6 łudzi podwodnych Polityka ta lali mm 
według „Daily Espres" gestom rozbrojenia fitm  
krokiem na drodze do usunięcia łodzi |
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urzeczywistnienia?
iH k fa liw a  B r la n d a  —  Skraw a *najdzle  s le  fu l na w rześniowe! sesji 

genewskiej
W ie d e ń .  11. 7. PAT. Według doniesień dzień 

oiików z Paryża opublikowało dzaś kilka ptem 
ipouniędlzy memi „Echo de ParL“  i „L ‘Oeu\re“  
bcwńeisiei de, według którego 

franousL minister spraw zagranicznych 
Briand poczyirić ma już w  czasie najbliż­
szy ni piuwsze k ivki, ^uderzające do stwo­

rzenia federacji państw europejskich. 
Briand ma mianowicie zamiar jeczcze z  końcem 
tego rokb zwołać konferencję, której zadaniem 
byłoby stworzenie wyżej wymienionej lidera­
ch państw europejskich. Briand zaznajomił już 
państwa naieżace oo Ligi Narodów z tym proje 
ktem 1 jest już w  pcoiadntu wielkiej liczby odpo 
wiedz), aprobujących ten projekt.

Projekt ten przeJłoży Briand na wrześnio 
!ą wej sesji Ligi Narodów.
Przy  tej okazji zaproponuje on zwoiaiue pierw 
szej konferencji pod koniec tego roku. Według 
planu Brianda ma nastąpić zespolenie się państw 
'europejskich na podstawie gospodarczej, pó­
źniej zaś także politycznej. Projekt ten usunął 
by na plan drugi cały szereg problemów, jak 
np. przyłączenie Austrji do Niemiec oraz kwe-

stj" mniejszości. W  dniu. w którym Briand w y  
raził się wobec Austrii, aby się przyłączyła nie 
do Niemiec, lecz do Europy był ten plan unii 
europejskiej iuż dojrzały, Projekt ten jest zupeł­
nie logiczny i jest niejako harmonijnem konty­
nuowaniem układów locameiisklch. Ważnym 
jest zaś także ze wz&lędu na problem gospodar 
czy kontynentu europejskiego wobec polityki 
Stanów Zje Inoczcnych.

Omawiając tę kwestię zauważa „N. W . Abend 
blatt“  że doniesienia powyższe o planach pan­
europejskich Brianda brzmią jeszcze trochę me 
wyraźnie. Jednak jest już powszechnie wiado- 
mem, że niesłychana przeciwwaga go: podarcia 
Stanów Zjedn. oraz najnowszy plan amerykań 
siki w  kierunku podwyższenia ceł domagają się 
zbudowania bloku europejskiego. „N- F Fresse“  
podaje w  artykule wstępnym, że podobno An- 
glja, Niemcy, Holandija, Szwajcaria, Czechosło 
wacja, Austrja. Polska i inne państwa miary już 
rzekomo udzielić swej. zgoay na plan unji enro 
pejsflriej. „N. F. Presse" składa pod koniec arty 
kułu gratulacje przywódcy ruchu pau-euroyej- 
SKiego Coudenboye Kaiergl.

Wielka debata ratyfikacyjna
tar parlamencie francuskim 

Poincare ma zapewniona większość
P a r y ż ,  11 7 Dziś popołudniu rozpoczęła się 

jk parlamencie wieuca debata w  sprawie raty­
fikacji umowy o lingach wojennych. Do giosu 
feapisanych jest kilkunastu mówców, tak, ze dy 
fricusja zajmie kiiKa posiedzeń 
\ Debatę zainauguruje na dzisiejszem posiedze 
mu Poincare. Premjer wygłosi dłuższe przemó 
[wienie, w  którem wypowie się za ratyfikacją 
łanowy bez zastrzeże*.

W  kołach politycznych liczą się mimo silnej 
Opozycji ze' zwycięstwem Poincarego, który

ma zapewnioną słabą wprawdzie, ale zupełnie 
pewną większość. N'emnitj jednak spodziewa­
na jest ostra kampanja w czasie debaty tern- 
bardziej, że niektórzy przywódcy lewicy zmie­
rzają do obalenia rządu jeszcze przed rozpo­
częciem konferencji likwidacyjnej. Przeważa je 
dnak wśród lewicy przekonanie, że taktycznie 
lepiej będzie złożyć na Poincarego odpowie­
dzialność za ratyfikację układu Mellon-Beran- 
ger.

Budżet sjoński w Palestynie ustalony
na 750.000 funtów

J e r ó z o l i m a, 11 7 2at. Egzekutywa Sjo- 
histyczna w  Palestynie opracowała iuż prehmi 
Harz budżetowy Organizacji Sjonistycznej, któ 
ty. będzie przedłożony XVI Kongresowi oraz 
(Agencji Żydowskiej do zatwierdzenia. Budżet 
fopiewa na sumę 750,000 funtów rocznie. Osią­
gnięto uzgodnienie poglądów we wszystkich

punktach, jedyną trudność tylko nastręczało 
żądanie przedstawicieli robotników, dotyczące 
sumy preliminarza na szkolnictwo hebrajskie 
w Palestynie. Egzekutywa zgodziła się jednak 
zreferować żądanie przedstawicieli robotników 
przed komisją budżetową Kongresu.

„Hermes uważa za punkt honoru
aie dopuścić do traktatu z Polską"

B e r l i n .  11. 7. PAT. W  sprawie rokowań 
iamdłowych pdsfco-niemieckich socjalistyczny 
.Vorwarte“  pisze: Jedyną troską w  rokowa­
niach z Polską jest osoba Hermesa- Wątp ć naie 
ty, czy wykorzysta on obecne szanse. Hermes 
— podnosi dziennik —  w  zakresie polityki han 
iłowej nigdy rae postępował właściwie, aczkol 
wiek ostatnio twierdził, iż pomoc dla ro'nic lwa

niemieckiego nie może ograniczać się do pod 
wyżek celnych, lecz objąć powinna również za 
kres zbytu. Hermes okazał się takim przedsta­
wicielem interesów niemieckich, o którym pra 
sa agrarna wyraziła się, że uważa on za punkt 
swojego bouoru nie dopuścić do zawarcia tra­
ktatu handlowego z Polska.

Burzliwe sceny w sejmie pruskim
B e r  lin . 11. 7. Na ostatniem posiedzeniu sej 

mu pruskiego po uchwaleniu ustawy o korikor 
dacie doszło do niesłychanie burzliwych scen 
podczas dyskusji nad wyrażeniem votum nie­
ufności premierowi pruskiemu B. atmowi i mini 
•ttfli&i spraw wewnętrznych GrzesińsJdemu.

Asumpt do wniosku w  sprawie votum nieufno 
ści dał zakaz rządu pruskiego uczestniczenia 
urzędników w manifestacjach protestacyjnych 
przeciwko traktatowi wersalskiemu- Wniosko­
dawcami byli narodowi socjaliści i skrajna pra 
wica oraz komuniści, Po przemówieniach pre-

PRZY DOLEGLIWOŚCIACH ŻOŁĄDKOWYCH,
zgadze, osłabieniu łaknienia, obsleiftkcji. uoisku w' O- 
kolicach wątroby, ziem samopoczuciu, drżeniu koń­
czyn, senności, szklanka naturalnej wody go-rzikiej 
,,Franciszka Józefa" działa szybko I ożywczo na 
osłabione trawienie. Sprawozdania lekarskie z kra­
jów podizwirotmucowydi chwalą wodę „Franciszka 
Józefa'-, Jako cenny środek domowy przeciwko czer­
wonce, jak równ.eż przeciw ohorcDom żdąaKa, wy­
stępującym na skutek malarii. Żądać w apt. 1 dróg. 
.    14/bek

mjera Brauna i ministrS Grzesmsidego gdy za­
brał głos narodowy socjalista Lohse di; szło do 
niebywałego skandalu. W  czasie przemówienia, 
jego panowato na ławach socjalistycznych sU 
ne w zbu^renie, które wyłaaow ało się w  d rw ł 
li, gdy mówca zszedł z trybuny Rzuciło się. 
na me&o kilku posłów socjalistycznych, z dru­
giej stromy nadciągnęli posłowie skrajnej prawt 
cy. Z oou stron padają obelżywe okrzylid, a w re  
szcie dochodzi do bójki. Niemiecko narodowy 
poseł Frltsche rzuca się z laską na posłów so- 
cjąiiMyozrtych. Dopiero po kilku minutach udało 
się pr sewoamczącennu przywrócić spokój. Dwoi 
posłów zostało wykluczonych z posiedzenia

W  dalszym ciągu posiedzenia doszło kilka-* 
krotnie do burzliwych incydentów. Poseł na- 
cjonailsryczny dr Kaafmann hroni się przed zą 
rzutem tchórzostwa, uczynionym mu przez je­
dnego z mówców lewicowych. Mówca wspomi­
na, że na jednenj ze zgromadzeń publicznych 
w filharmonii wystąpił w pełnym mffndurze. —■ 
Mówca oświadcza: Zakończyłem wtedy moje
przemówienie słowami: (Okrzyki wśród socjąj  
listów i komunistów: Niech żyje cesarz!) Dr. 
Kaufmann: Nie! Jego Cesarska Mość cesarz 
Wilhelm II. (mówca wznosi ramiona) niech ż y  
je! Hurra!

Trzykrotny okrzyk hurra! podejmują socjali
ści i komuniści wśród ogólnej wesołości na sali. 

 o----

Trocki uie fcęJz!e wpuszczony 
do Ang)ji

W ie d e ń . 11. 7. Według doniesień dzienni­
ków z Londynu, postanowił gabinet odrzucić 
prośbę Trockiego o zezwolenie mu na pobyt w 
Anglji.

Mussolini wybiera się do Londynu?
L o n d y n . 11. 7. (AW ) „Daily Express“  dono 

si, iż włoski prezydent ministrów Mussolini za 
mierzą przyjechać z wizytą do Londynu, pani© 
waż interesuje się bardzo wystawą lotniczą,
która zostanie w Londynie otwarta w przy­
szłym tygodniu.

Jugosławja przeciwko planowi 
Younga

W ie d e ń , .  1] 7 PAT, Według'doniesień Uni­
ted Press z Bialogrodu należy oczekiwać pro­
testu Jugosławii przeciwko planowi Younga, 
ponieważ w razie przyjęcia jego- straciłaby Ju­
gosławja przyobiecany jej udział we wszyst­
kich niemieckich spłatach reparacyjnych w wy 
sokości 5 procent. Przyjęcie planu lounga ozna1 
czałoby więc dla Jugosławii utratę 15 miliar­
dów dynarów.

Wyniki wyborów do parlamentu 
finlandzkiego

H fc ls in g fo r s .  11. 7. PAT. Według dotych­
czasowych wyników wyborów do parlamentu, 
partia agTarna uzyskała 59 manoatów, socjal­
demokraci 59, partja zjednoczeniowa 28, szwfeJz 
ka partja ludowa 23, komuniści 23, postępowcy
7. Brak jeszcze wyników z jednego okręgu, z 
którego ma być wybrany jeden kandydat.

Aresztowanie inicjatorów 
zamachu na Ljapczewa

W ie d e ń . 11. 7. PAT- Według doniesień 
dzienników ze Sofji aresztowano wczoraj imeja 
tora zamachu na premiera Ljapczewa emigran 
ta Brembsrowa. Oprócz Brembarowa aresztc 
wano 4 dalszych komunistów, którzy przymali 
się iż chcieli zamordować Ljapczewa. celem 
skorzystania z chaosu politycznego * utwokze- 
nia rządu komunistyczno-agrarnego.
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Porządek dzienny Kongresu fjcnskiego
W Łutycfcy 

Od 28- IVp<a do 6. sierpnia 1926
ł-rtieguaj ogłosiliśmy w ogólftyfch zarysach 

porząaek dzienny Kongresu sjonistycznego. —  
łt fille , ’ podajemy dokładny porządek dzienny 
Oorad, ustalony przez Egzekutywę Sjjhistycz- 
ną f i porozumieniu z Komitetem Wykonaw­
czym Organizacji Sjonistycznej.

1 I. POSIEDZENIE
Nieaziela 29. lipca 430 popołudniu

1. Otwarcie Kongresu przez Prezydenta Or­
ganizacji Sjonisiycznej prof: Ch. Weizmanna.

2. Pcr./itania.
\  Przemówienie z powodu 25 letniej roczni­

cy zgonu Teodora Herzla. Naham Sokutow, 
ire.ydent Egzekutyw* Sjonistycznej: „Teodor 
fferzi i organizacja sjonistyczna11.

II. POSIEDZENIE (PRZEDPOŁUDNIOWE) 
Poniedziałek, 29 lipca od 930— 130 pop.

4. Wybór prezydium Kongresu.
5. Sprawozdanie sądu kongresowego o wyni 

ku Wyborów na Kongres. Sprawozdawca: prze 
iwodniczący sądu kongresowego S. Gronemam,.

6. Referat dra Artura Ru opina: „Znaczenie 
Palestyny dla przyszłości Żydów11.

7. Referat prezydenta dra Chaima Weiz.nan- 
tia: Sprawozdanie i program

m . POSIEDZENIE (PO PO f Ul>NiO vVF)
Poniedziałek, 29 lipca, od 330— 630 pupoł.
8. Wybór komisji rezolucyjnej.
9. Referat Feliksa Roseribliitha, członka Egze 

kuty wy: Konstytucja Jewish Agency11.
10. Referat prof. dra S, Brodetzkyego, człon 

ka Egzekutywy: Zadanie Organizacji Sjnnisty- 
CZnfej w przyszłości.

11. Otwarcie Kcneralnej debaty nad referata­
mi Prezydenta oiganizacji i członków Egzeku­
tywy.

IV. POSIEDZENIE (WIECZORNE) 
Poniedziałek, 29 lipca od 8.30— 11.30 wieczór.

12. Dalszy ciąg generalnej debaty nad refe­
ratami pod 7, 9 i 10.

V. POSIEDZENIE (PRZEDPOŁUDNIOWE)
Wtórem, 30 lipca, od godz. 10— 1.30 popoł.
13. Mowa prezydenta Egzekutywy Nahuma 

Sokołowa ku czci zmarłych sjonistów W okre­
sie ud ubiegłego Kong;esu.

Z i t A  TRU IM. J SŁOWACKIEGO

Gościnne występy praskiego 
Teatru Stanisławskiego

*,Na &ni«a>
Komedja w  czterech aktach Maksyma fkmkljn.

Obawiałem się tej premiery, ponieważ parnie 
talem jej wystawienie przed dwudziestu laty 
we Lwowie. Ryłem wtenczas młodym studen­
tem i uwielbiałem Gorkija jako jednego z imspi 
retorów rosyjskiej rewolucji. Obawiałem sie 
Wlec, że po dwudziestu kafflou latach straci sztu 
ka Gorkija swój aromat, że inaczej się do niej 
ustos muruję.

Obawy moje byty po części uzasadnione, ale 
niezwykle miłe było moje rozczarowanie. Razi 
mnie przeciążenie i rozbicie sztuki na epizody, 
nudy rozw*el.łość akcji, denerwuje ta nieco pry 
mitywna filozofia apcteczujaca brodiagę, jako 
apostoła prawdziwego człowieczeństwa w pr2e 
oiwstawieniu do ludzi księgi i intelektu. Nape w 
aq i brodiaga może być filozofem czerpiącym 
pełna dłonią z najgłębszej sokoły mądrości, jaką 
jest samo życie, ale nie musi nim być. jak inteli 
gent nie musi być chudopachołkiem, odwracają 
(Cym się piecyma do życia, a wierzącym tylko 
w księgę, jako źródła mądrości Śmieszne są ak 
jenty nletzscheańskiej etyki, dz.elacej ludzi na 
ilewołników i panów, jakie dźwięczą w  tyra- 
l i ie  byłego telegrafisty Satina, mam teraz wra 
Jenie, ie  są to tylko meprzetruwione echa

14. Wybór Komisji.
15. Dalszy ciąg dysKusji nad referatami pod

7, 9 i 10.

VI. POSIEDZFNIE (POPOŁUDNIOWE) 
Wtorek, 30 lipca od 3.30—7 popoł.

16. Dalszy ciąg i zakończenie dysKusji gene­
ralnej nad referatami pod 7, 9 i 10.

We wtorek wieczór nastąpi ukonstytuowanie 
sie komisyj.

VII. POSIEDZENIE (PRZEDPOŁUDNIOWE)
Środa, 31. lipca od 9.30— 1.30

17. Referat Ha,,’y Sachera, czmnka Egzeku 
tywy: „Praca palestyńska Organizacji Sjoni­
stycznej11

18. Referat dra Artura Hantkego, dyrektora 
Keren Hujesodu: „Zadania i program pracy Ke 
ern Hajesodu11.

19. Referat M. M Usyszkina, przewodniczą­
cego dyrektorium Keren Kajemeth: „Wyniki 1 
perspektywy Żydowskiego Funduszu Narodo­
wego11,

20. Dyskusja nad referatami pod 17—19.

VIII. POSIEDZENIE (POPOŁUDNIOWE) 
Środa, 31. lipću od 3.30—6.30 popołudniu

21. Sprawozdanie komisji o konstytucji Je­
wish Agehcy i glosowanie.

Środa wieczór zostaje zarezerwowana na po 
siedzenia i  emisji,

IX. T * ‘FDZENIE (PRZEDPOŁUDNIOWE)
Czwartek. 1. sierpnia, od 9.30— 1 30 popoł.
22. Dalszy ciąg i zakończenie dyskusji nad 

referatami pod 17— 19,
We czwnrteK popołudniu odbędą Sie posie­

dzenia komisyj.
We czwartek wieczór z powodu szwajcar­

skiego święta narodowego nie będzie posie­
dzeń.

X. POSIEDZENIE (PRZEDPOŁUDNIOWE)
Piątek, 2. sierpnia od 9.30— 1.30

23. Sprawozdania komisyj.

XI. POSIEDZENIE (POPOŁUDNIOWE) 
Piątek, 2. sierpnia, od 3.30— 7.30 p&pol.

24. Sprawozdanie komisji.
W  sobotę wieczór 3. sierpińa odbędą się ze-

nietzscheanizmu, w dodatku źle zrozumianego1.
Ale chiałbym też zwrócić uwagę na Gorkija, 

jako na poprzednika Piiandeila i Jęwreinowa. 
Życie jest. ciężkie i smutne, skoro nie potrafimy 
Zabarwić go kłamstwem — iluzji. Nie życie rze 
czywistości jest konkretnem, bo jedyna rzeczy 
wlstościtf są nasze tęsknoty, które drzemią w 
zakamarkach duszy, ale mają tę tajemniczą 

1 moc, by nas przy życiu utrzymać. Stara to pra 
wda, aie wiecznie młoda, wciąż aktualna.

Chciałbym też zwiócić uwagę na specyficz­
nie rosyjski aromat tej sztuki j na to poszuka a 
nie Boga, króle konkretnemu życiu nadaje Cha 
rakter Jakiegoś prowizorium. I Oorkij, który ft-i 
gdy nie zerwał 'Więzów w swej twórczości ze 
życiowym reabztrem, jest takim poszukiwa­
czem Boga i absolutnej prawdy, a szuka jej na 
dnie życia odkrywa ją w piersiach życiowych 
rozbitków, tycli „byłych11 ludzi, których społe 
czefkrtwo wyrzuciło poza nawias. W  Rosji 
wszystko jest prowizorium, bo tak ,,izwo- 
szczyk11, jak i tajny radca stanu,' pewnego nie­
koniecznie nawet pięknego dnia Dorzucają unor 
mowane swe życie, by „iłiti w straństwo11, 
wziąć kij pod,rożny do ręki i zacząć wędrówkę 
po klasztorach, rozrzuconych po oibrzymiem  
imperium‘Rosji. A. Oorkij jeszcze przed Ham­
sunem i Bonselsem stał się poeta włóczęgostwa, 
odkrywcą nieznanych ładów na tym pozornie 
zbadanym i przez uczonych opisanym naszym 
Swiecięl.

Są to rzeczy już dawno znane, dlatego mogę 
wspomniawszy o nich tylko mimochodem,

brani i  trakcyj I komisji rezolucyjnej. W  nie­
dzielę, 4. sierpnia odbędą siv tylko posiedzenia 
komisyj.

XII. P03IEDZENIF vPRZEDPOLUDNIOWE). 
Poniedziałek, 5. sierp, ua od 9.30— 1 30.

25. Referat lżona Gruribaama. Zadania i or­
ganizacja hebrajskiej pracy Kulturalnej w go- 
lusie.

26. Dyskusja nad rtferaiem pod 25.
27. Sprawozdanie komisji i głosowanie.

XIII POSIEDZENIE (POPOŁUDNIOWE) 

Poniedziałek5. sierpniu ód 4—12 w nocy.
28. Sprawozdania komisyj i głosowanie.

XIV. POSIEDZENIE (PRZEDPOŁUDNIOWE)’ 
Wtorek, 6. sierpniu oa 10— 130 popoł.

29. Referat: Emigracja i Hachszarah. Referent 
będzie podany później.

30. Dyskusja nad referatem pud 29.
31. Sprawozdanie komisji i głosowanie’.

XV. POSIEDZENIE (POPOŁUDNIOWE)’ 
Wtorek. 6. sierpnia Od 3.30—8 wieczór.

32. Sprawozdania komisyj i głosowanie.
33. Wybór Egzekutywy, Komitetu Wykonaw

czego, przedstawicieli sjonistycznych w rndzid 
Jewish Agency, Sądu kongresowego, Sądu Ho* 
norowego i Komisji Kontrolującej.

34. Zakończenie kongresu.

Śfiri Z

Odpowiedź na mowę tronową
L o n d y n ,  11 7 PAT,-Radio. DziS przybył 

do pałacu Buckingham wiceszambeian dworu 
liayes, który wręczył królowi tekst odpowie­
dzi Izby gmin na mowę tronową.

Oświadczenie w sprawie 
Trockiego

L o n d y n .  11. 7 ..PAT. Na dzisieiszem poefo- 
dzeniu izby gmin odpowiadając na zapytanie, 
minister spraw wewnętrznych oświadczył, ż® 
rząd angielski po szczegółowem iozpatrzemu 
wszelkich okoliczności sprawy postanowił od­
mówić Trockiemu pozwolenia na przyjazd do 
Anglii Oświadczenie ministra p"zyjęte zostaro 
przez konserwatystów októkąfhi.

P a r y ż .  11. 7- PAT. Minister Brjand cdlbył 
dziś z ambasadorem niemieckim . Hoasoheui 
rozmowę której tematem była stpnawa przy
szłej konferencji odszkodowawczej

przejść do samego przedstawienia, Które W ca' 
łej pełni prawdziwą daje artystyczna satysfa­
kcję. Napewno przydałaby się amputacja, wyci 
nająca dłużyzmy i powiaizające się momenty, na 
czem zyskałaby tylko ciągłość, sprawność ii 
zwartość przedstawienia Metoda pracy Stani­
sławskiego polega jednak na rozkoszowaniu 
się cyzelowaniem epizodów, na wydoby wamu 
najlżejszych nastrojów, przemijających stanów 
duis-zy. Stanisławski był tym opatrznofc.owym 
człowiekiem teatru, który dramatom Gork™a, 
Czechowa, A nd reje w a nadał zewnętrzną, szatę, 
stworzył ich artystyczny sceniczny wyłaz.

Czy mam znowu zachwycać się zespołowa 
grą, bajeczną troską o każdy szczegół? Jeśli 
teatr ten nie jest nawet teatrem Stanisławskie 
go, o czem głosi fama. jeśli tylko niektórzy akto 
nzy wyszli ze szkoły Stanisławskiego,, można1 
sobie dopiero przedstawić wysoki, wprost me-' 
osiągalny poziom teatru Stanisławskiego!

N'e powinno sie właściwie nisać o żadnym a- 
kforze z osobna, bo ca}o 'e  była areydziełem a- 
ktorskiego kunsztu, ale jakże nie wspomnieć O 
Pawłowie, który jako Luka niezatarte po sobie 

’ pozostaw i wrażenie? !
Należałoby przepisać cały afisz, móźmaby bo 

wiem o każde: aktorskiej kreacji pisać w super 
la Iowach wystarczy jednak krótko powie- 
dzeć, że wschodzi s?ę z teatru z uczuciem naj- 
cąjyisze? artystycznej rozkoszy. M y.tu .w  Krą 
ko wie _  prócz ETabhrU1 —  dawno już takiego 
nie widzieliśmy teatru. M. Kai lar
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Difeci palestyńskie
„Zwiedziłem już wiele krajów, lecz nigdzie 

nie spotkałem takich radosnych dzieci jak w 
Palestynie, co wskazuje, że błogosławieństwo 
Boże spoczywa na tym kraju".

Tak wyraził się w przemówieniu Feliks War 
Durg w czasie pobytu w kolonji Bnej Brak.

I zaprawdę ani o jotę nie przesadził. Takich 
Jzieci, żydowskich, jakie żyja w Palestynie, 
)ak wesołych i beztroskich, wolnych i duin- 
lych, takich „zawadjaków" o wyprostowanym 
trzbiecie i wyprostowanej całkowitej duszy, 
takich „zagorzałych fanatyków" w umiłowaniu 
. oddaniu krajowi — nie możemy sobie u nas 
Wyobrazić. Trzeba to oglądnąć na miejsca.

, Zdaje się, że szalom Asz opowiada, iż będąc 
W Palestynie zatrzymał na ulicy chłopczyka i 
zapytai go, gdzie w którym kraju na świecie 
znajduje się największa liczba Żydów. Chłop­
czyk popatrzył na niego zdziwiony: „Jakto 
gdzie? — W  Palestynie... To jest przecież pow 
tzechnie wiadomem i samo przez się zrozu 
miałem!..“

We wrogim nam obozie słyszymy często za­
rzut, że w Palestynie tworzy się jakiś odrębny, 
Jamowity szczep, niejako oderwany i tracacy 
Wszelką łączność z innemi częśc.ami narodu, 
ipzprószonemi w krajach golusu. Bez względu 
na to, czy to jest dobrze czy źle, czy to jest 
zaleta czy wada, trzeba przyznać, że cząstka 
prawdy tkwi w  tym zarzucie. Tak, prawdą 
fest, że dla dziecka żydowskiego, wzrastające­
go w Palestynie obcem iest słowo i pojęcie 
„golusu" i niema ono żadnej organicznej ani 
psychicznej łączności z niem. Palestyna nie 
fest dla niego jakąś nową rzeczą, nowym kra­
jem, z którego dotąd był wygnany i do które­
go obecnie powrócił. Pewien ojciec z Tel-Awi- 
wn pokazuje mi swegu syna, 6-letniego chłop­
ca i opowiada: Pewnego razu powiaca ten mło 
ozlk ze szkoły a przekroczywszy próg woła z 
radością: „Jakże to dobrze, że urodziłem się 
do wojnie, już do wygnaniu wrogów z naszego 
kraju przez Jebudę Makabi!" Powiedzenie pro 
Ste. 6-letni uczeń uczy się pierwszego tomu hi­
storii żydowskiej i właśnie uczy? się o wojnie 
Makabeuszów a w jego umyśle rozegrało się 
to tak żywo i świeżo, jakoby się tu stało do­
piero wczoraj, albowiem -znane mu są doskona­
le nazwy każdego miejsca i kąta, o których 
.wspomina historia. On nie czytał, lecz przeży­
wał i współdziałał w tej wolnie razem z Ma- 
kabeuszami, ukrywał się w górach i jaskiniach, 
których nazwy brzmią tak swojsko w jego 
uszach. Lecz otu zakończyła się wreszcie ta 
'długa i uciążliwa wojna świetnem zwycię­
stwem Makabeuszów a uczeń odetchnął lżej 
1 tańczył z radości wołajac: Jakże to dobrze,
’że wyrzucono wrogów z kraju a Żydzi (i on 
miedzy nimi) ma.ia już odtąd spokój. O zburzę 
niu Jerozolimy i o golusie, dokąd Żydów po­
tem wygnano, dowie się dopiero z dalszych'to 
mów historii, w drugiej i trzeciej klasie, ale 
7 praktycznego życia nie zna on tego golusu. 
Nigdy go nic widział, albowiem on 6-letni ło­
buz nigdy nie opuszczał tego kraju. Mieszka 
tu jako stały mieszkaniec, odkąd tylko pamięć 
lego sięga, właśnie ciągle, od czasu, kiedy Ma- 
kabeusz wygnał wroga z kraju... Historia ży­
dowska odzwierciedla się w .iego umyśle nieco 
inaczej, niejako odwrotnie, niż u dziecka ży- 
dowskiego w krajach golusu. Dla niego jest 
„golus" legenda a Palestyna rzeczywistością. 
Jemu nie odpowiada „Hatikwa" wedle tekstu 
który my śpiewamy, dla niego trzeba było 
zmienić tekst j zreformować go. On nie śpie­
wa: „laszuw el Erec awotenu" (wrócić do kra­
ju ojców? lecz: „lihjot am chofszl bearcenu" 
(być wolnym narodem w nrszej ziemi).

W  Palestvnie niema przymusu szkolnego a 
jednak w całym kraju nie znajdziecie jak u nas 
dzieci, któreby były bez opieki, bez nadzoru 
i bez wychowania. Nie znajdziecie dosłownie 
ani jednego dziecKa żydowskiego, któreby nie 
uczęszczało do jakiejkolwiek szkoły. 20,000 
dzieci uczy się w szkoiach hebrajsKich, które 
zatrudniają armję 790 nauczycieli a jednolity 
jest system nauczania, we wszystkich szkołach, 
które nie znają naszej przeklętej „kwtstji ję­
zykowej" i problemu o „języku nauczania".

W  Palestynie nie rodzice są wycnowawca.ni 
swoich dzieci, lecz dzieci wychowują swoich 
rodziców. Armja 20,000 dzieci usuwa wszyst­
kie przeszkody na drodze ku odrodzeniu języ­
ka hebrajskiego jako jeżyka potocznego. Dzie­
ci oddziaływają na swoich „jąkających sie ‘ 
ojców i zmuszają ich i nauczają ich mówić 
właściwie,- płynnie po hebrajsku, a w  szczegól­
ności oddziaływują na matki, z pośród których 
duża część widzi się zmuszoną „na stare lala" 
uczęszczać na hebrajskie kursa wieczorne W  
przeciwnym Dowiem razie grozi im niebezpie­
czeństwo pozostania obcemi i oddalonemi od 
dzieci, bez możności porozumienia się z niemi...

A nie dotyczy to wyłącznie rodziców. 1 o 
Bialiku opowiada się, że bardzo często, kiedy 
brakuje mu jakieś wyrażenie hebrajskie wy­
chodzi do dzieci na ulicę i zwraca się do nich 
z pytaniem.

Lecz nietylko w duchowem, lecz także w eko 
nomicznein odrodzeniu kiaju uczestniczą dzie­
ci w dużej mierze, choć wydaje się to może 
czemś dziwnem. Jeśli jednak udało się w osta 
tnich latach zdobyć rynki palestyńskie dla 
własnych produktów, dla „Toceret Haarec" 1 
jeżeli to zdobywanie rynków czyni coraz więk­
sze postępy — mamy to do zawdzięczenia głfl 
wnie dzieciom. One to prowadza upartą walkę 
w domu i zmuszają rodziców, by zamiast za­
graniczne towary popierali własny rynek i za­
kupywali artykuły urodukuwane w kiaju. ręka 
mi żydowskiemi. Skoro podacie palestyńskie­
mu dziecku kawałek czekolady, popatrzy 

przedewszystkiem na opanowanie, chcąc się 
przekonać czy jest Toceret Haarec", jeśli nie 
— odda wam z zagniewana mina i z pewnego 
rodzaju pogardą a często doda kilka ostrych 
słów wyrzutu... W  domu pewnego znajomego 
zastaiem siedmioletnia dziewczynkę, która 
streikowała i przez dwa dni chodziła bosa, nie 
chcąc ubrać nowo zakupionych trzewików, po­
nieważ od przyjaciółek w szkole, gdzie po raz 
pierwszy poszła w nowych trzewikach, dowie­
działa się. że trzewiki nie są wyprodukowane 
w kraju i że rodzice ją poprostu oszukali...

Albowiem niezwykle iest umiłowanie, „pa­
triotyzm" i przywiązanie dzieci palestyńskich 
do kraju. Kiedy przybyliśmy do Palestyny w 
10 dni przed Pesach, szkoły byty zamknięte z 
powodu wakacji a na ulicach spotkaliśmy bar 
dzo mało starszei młodzieży szkolnej. Więk­
szość wyruszyła na wycieczki po koloniach i 
w góry. Ochota do wędrówek i do pielgrzymo­
wania jest wśród dzieci palestyńskich niezwy­
kłe rozpowszecnniona. Przy każdej sposobno­
ści. skoio tylko jest kilka dni wolnych, zbiera­
ją się grupy i z plecakami oraz Biblią (praw­
dziwy .Baedeker" po Palestynie) w ręku wę­
drują, studiując gruntownie wszystkie history­
czne miejscowości (a któraż miejscowość w 
Palestynie nie jest historyczna?) których na- 
7wv sa tak znane z Bib:j! 1 z historii i tak mi­
łe sercu....

W  latach kryzysu, kiedy dużo przybyłych 
rodzin było zmuszonych opuścić kraj, najbole­
śniej dotknęła ta smutna wiadomość i najsilniej 
szy opór stawiały dzieci. Najwięcej w domu
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płakały dzitci i nieraz te łzy (Iziedęce zmusza 
ły do zmiany w ostatniej chwili postanowienia 
a niejeden z reemigrantów nie może sobie do 
dnia dzisiejszego przebaczyć, że własneiul 
dłońmi zniweczył szczęście swych dzieci alDo­
wiem takiego normalnego fizycznie i duchowo 
zdrowego wychowania, jakie dziecko żydoW- 
sKie otrzymuję w Palestynie i tak dumnie 1 L« *  
trosko jak ono się tam czuje, nie może alf 
czuć nigdzie, na całym świecie... Pewna inteli­
gentna kobieta, która po raz drugi osiedliła się 
ze swojemi dziećmi w kraju opowiedziała ml 
o przyczynie powrotu. Dawniej mieszkali 
przez pewien czas w Palestynie, gdzie Jej mąt 
zajmował społeczne stanowisko jako przedst* 
wiciel pewne i instytucji amerykańskie) Zda­
rzyło się atoli, że z polecenia tej Instytucją 
maż jej miał objąć kierownictwo oddziału % 
Polsce i oczywiście cała rodzina musiały 
sie tam przenieść, atoli córeczka ich oardzof 
zdolna dziewczynka, licząca już 14 lat i uczę­
szczająca już do jednej ze szkół paiestyńsicictf 
nie mogła nsnokoić sie w Polsce. Cjdziennie 
rano kiedy tylko otwarła oczy siadywała przy 
stole, opierała głowę na dłoniach i zaczynała 
tdakać: Mamo? co będzie? Mamo! co bedzie?... 
Całymi dniami nie iadła ani nie wychodziła1 
z pokoju. Z dnia na dzień twarz jej bladła i sta i 
wała sie zapadniętą, a razu newnego zerwała 
sie wśród nocy ze snu, zaczęła spazmatycznie! 
płakać i straszyć —  jak dzisiejsze dzieci —* 
samobójstwem, rzuceniem się z okna... Jest afę 
wszak matica, czvż należało przypatrywać się 
iak dziecko nowob Przv«rasa? A więc po raz 
druzi zabrano się do likwidacji. Maż pozostał 
w Polsce a ona z dziećmi ponownie osiedliła 
sie w  Palestynie.

W  Rechowot w mieszkaniu znajomego siedzi 
na tarasie dwoje dzieci, Drat ze siostrą, fefi 
dziadek był znanym przywódcą Agudy w War 
szawie i niedawno zmarł. Lecz one są „Toce- 
ret Hąprec", urodzone w kraju. Siedzą więc 
nrzed wieczorem i opowiadają sobie opowiast­
ki.

— Wiesz — powiada braciszek do siostrzycz 
ki — dlaczego umarł HerzI?

— Dlaczego?
— On chciał, by wszyscy Żydzi przybywali 

ao Palestyny, ale Żydzi byli wówczas źli i nie 
chcieli przybywać do kraju, a więc herzl pła­
kał. płakał, tak długo płakał, aż zmarł..

Tak wychowują się dzieci żydowskie w Pale 
stynie. W  tyra kierunku posuwają się ich my­
śli, ich fantazja i ich legendy...

B. Juszsohn.

Tym P. T. Prenumeratorom % pro­
wincji, którz] nie odnowią bezzwłocznie 
prenumeraty na miesiąc lipiec br. 
wstrzymamy z dniem 12. bm. wysyłką 
naszego pisma*

Arwokat zabija równocitśme 
trzech kochanków swej żony
Paryska prasa szeroko się rozkuje o *ainordowa 

mki trzech panów przez adwokata Leona Blesota. za­
mieszkałego w  Casablanca w Marokita. Blesot był 
urodzonym Francuzem,, który otworzył sobie adv. o 
kacką kancelanie w Marokkn 1 wkrótce doszedł do> 
bi rdizo wielkiej Jdijentei i diućych dochodów. Przed 
dwoma taty urn aria mu żona wśród niewyjaśnionych^ 
okoliczności, albowiem zwłoki jej wyciągnięto z ka,; 
na tu niedaleko portu. Wówczas opowiadano sobie, 
że adwokat miał kochankę 16-1 ctmą Arabhę. Brat ko 
chanki miał zamordować panią Biesut I Jej zwłoki 
■wrzucić do kanału, ponieważ adwokat przyrzekł swej, 
kochance,, że się z nią ożeni, jeśli Jego żona nagle um 
rze. Adwokat przyrzeczenia dotrzymał : rzeczywi­
ście się ożenił ze swą kochanką. Pewnego dnia otrzy 
niał adwokat list anonimowy, wzywający go do roz 
toczenia bacznej uwagi nad prowadzeniem się ,e 
go młudej żony. Po trzech dniach dał adwokat ucztę, 
na którą zaprosił Mszip iń siki eg o kupca Bnco, francu 
skiego lekarza PiilŁtis. i pewnego Marujkańczyka EI-: 
ballda. Adwokat tych trzech panów nigdy przedtem 
nie znał. Podczas uszły adwokat wyciągnął nagiej 
rewolwer i sześcioma strzałami zamordował tych 
trzech panów. Okazało sie. że ci trzej panowie byk 
kochankami jego żony.
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Kryzys w pizemyśle metalowym
W ię k s z e f b b b > y K  /edukuje  dn i robocze I pe rsona l

y f  ppiltakim przemyśle metdlowy^i zaznaczyło 
aię, odrę przeauenie. Przed kilku dnifmi zakłady 
Jb. Hondtke' w  Warszawie zredukowały pracę do 
4 dni W tygodniu. Luitełskc fabtryka maszyn „M. 
iWoleki i  Sfca" zredukowała pra^ę do 4 gclziin 
dziennie. raoryikn „b-ei Heomenberg** zapowiedzią 
ła 4 duiowy tydzień roboczy od t5 lipca. Podobną 
rwłumąję pracy zj/powiadaiją; Belgijtka spółka afce. 
watrazawakujej fabryki drutu i gwozdzi. Wołanow- 
■j| „Diut", Giertych i Skia, „Gwóźdź" R. Żhii .ow­

aki | lont Fabryki maszyn LęgLawuki i iw Lw ig , 
„Tytan", Narfcłin, Btch i Werner, „Ursus* zapo- 
>«Uidw  rudnJu^ p*n acwet., a nadto (Łmójejszenie 
d li roboczych.

Juko puwód kryzysu przemysłowcy podają po 
juaztiaie aią sylukgji gospodarczej kiruju i wyui-
 j-jet/ etąd urak zamówień. Istotnie w  ostatnich
ndtahioacfc, a awtaaama. w majiu, zamówieni ,, spa­
dły do JJośc> znikomych, mimo, to uonio wiosny

S p i i w i  m n o n e m a  z a l e g ł y c h  

p o d a t k ó w
Na terenie jutodsituej izmy {Skarbowej miał miej­

sce naetgpm, jcy wypadek. jrkoduoeut drobny świec 
foeiadił świadectwo przemysłowe niższej katego­
rii i nalegał w  podatkach w  wysoko»cl okoto 10CCG 
•j om*eą ostatrifch srzech Lut. Zuipl_cerie takie,. 
mjęgłófci dla wymier.-oiiego djaj nie do pomyśle­
nia, - lł—  a— musiało/ on wyrabiać 600 kilogr. 
świec w  ciąg i  oałeę o roku, by moc za­

płacić Ą  sumę 
lafra Skarbowa nie zastopowała wobe* płatnika 

uprawnień do umorzenia zaległości nieściągalnych 
i rujnujących kompletnie płatnika ł nakazała prza- 
prowodzić jpostępowanie egzekucyjne. Zajęło pba- 
taJwwi wszystkie rządzy i o^eujono ich wartość 

spraudagnu m . 400 zhw; h.
Z ramieni* C, Z. K. imerwenjowano w  tej spra­

wie w  Ministerstwie Skarbu, wskazując na par. 
19 instrukcji egzekucyjnej, na mocy której, o Re 
wartoćć zajętjch ruchomości nie p ukrywa kosz­
tów egzekucji, to należy egzekucję i sekwesti od 
wołać, Ponieważ Loszty egzekucyjne wynoszą, 5 
proc., a więc w  danym wypadku najmniej zł. 500, 
wobec tego o 100 zł. więcej niż zasekwestrowa- 
ne rzeczy, więc zastosowanie wymienionego pa­
ragrafu musi mieć miejsce.

Mluisteraiwo w dirodrae telegraficznej postępo­
wanie egzekucyjne wstrzymało i poleciło luli d- 
akiej władzy skarbowej uchylić sekwc&tr.

i pwonątek lata jest zazwyczaj najbardziej ożywio­
nym okresem w  pniemy ile metalowym. Do buiail u 
zamówień dołącza się brak kapitału, co nie pozwa­
la fabrykom produkować na skład.

Wemug opinji przemysłowców należy się liczyć 
z Jiuższem przesileniem. Przyczyny jego leżą bo­
wiem nie w  chwilowych wahauiaoh na rynku, a- 
le w  ogólnym zmniejszeniu się siły, l^Łj wenej lud­
ności. Spodziewany uirodz- j  wgcruczny wpłynie 
mevątłJi,;ue na pewne ożyw icie się przemysłu 
lecz dopóki nie wzrośnie siła nabywcza ludności, 
dopóty Łryzys będzie stanem cbraniazaym

Stosunkowo najmniej cierpi przemysł alekltsoite- 
cauczmy i wago„cwy. Średnio prosperują odlew­
nie i przemysł maszyn rolniczych. Zupełny nato­
miast izastoj panuje w  przemyśle obrabiarkowym, 
który dosim-cza maszyn dla przemy »fu ^eirMo- 
vego "

W y n a g ro M e  robotników 
/*i dni świąteczne

zagadnienie, czy fabrykant i ydowski obowi-pa.- 
ny jest płaeić robotuukoin za okres luocizystyra 
świąt żydowskich, w  którym fabryka nie była 
czynna, interesujące żydowskie siery przemysło­
we i nandlowe, było onegdaj przedmiotem rozwa­
żań w  Sądzie Pracy w  Warszuwie, Oto robotnicy 
pewnej fabryki, należącej do żydowskiogo prze­
mysłowca p. A. wyutąpui do Sądu Pracy, żądając 
wypłacenia im wynagrodzenia za okne- 5 dni, w  
który cm faoryka była nieczynna z powodu uroczy­
stych świąt żjdowsłicn Pesacn,

Pozwany fabrykant dowodził, iż rtbotnicy byli 
uprzed^ni o tem, że w święta żydowskie fabryka 
jest nieczynna i dlatego prosił o oddalurie powódź 
twa. Sąd Pracy uznał jednak, iż r&ryiŁamt nie mo­
że pozbawić robotników - chrześcijan pracy z po­
wodu świąt żydowskich i powództwo na ich rzecz: 
zasądau

Sprawa oprze się jeszcze o Sąd Kasaryjry.

W sprawie inkasa weksli 
przez pocztę

Wobec ciągłych nieporozumień na tle wysyłania 
weksli do,inkas* przez yoczte, władze pocztowe wy 
ja śniły, że iyliko w tych wypadkach można się pirzy- 
spłuiządzanij protestów wekslowycn posiłkować u- 
rzedam gdy dłużnik wekslowy mieszka w siedzibie 
urzędu pocztowego.

Przy przyjmowaniu weksli należy zwrócić uwagę, 
czy w miejscowości, uwidocznionej na wekslu, jako 
domiicyj akceptama, znajduje stę utzpU pocztowy. 
W  razie nieistnienia urzędu pocztowego w tahipj

miejscowości należy przed terminem płatności prc-w 
stać wtk uli, do inkasa iuiL prolcstn notariuszowi, m.S 
szkającemui w pcbliżu. Jest to połączone z większym 
wydatkiem na podróż notariusza. Jeżeli się otrzj mu- 
Je weksel od dłużnika, który nie rmeszka w siedzibie 
urzędlu pocztowego, natenczas należy się z nim umó­
wić i od niego żądać uimieijscowienia (aotrścylowa- 
nia) weks’a na tę najMiżzzą miejscowość, w  której 
urząd pocztowy się Łnajdiuje i umieścić na wekslu 
dopisek „płatny w  urzędzie pocztowym w N.“. _

Na podisławle jprzejńsów wykonawczych do rozpo. 
i sądzenia Mul poczt 1 iedegr. z 7 czerwca 1927 r., je- 
żedt do urzędu pocztowego nadejdzte weksel, na któ­
rym jasco domieył (tokaj) ptetośd) ouuvizioj c urząd 
pocztowy, to j anLwcnami îM pocztowy w  dniu wy-
rpŁgaŁnośm w to wi aodztaaan urzędowych w po >
czekalnl urzędu pou ewrg przcznaczcnej dla pu. 
'bfltoznoścl, wywołują naziwbika dhiżniikfly poczcm w 
razie juto °y?/vg'7-"niŁ‘- sto „aiedista—h  mu wcascl dc. 
zapłaty, a Jrfc. lx »  tpeobecwym, sporządc.* protest.

r a s U w  w tm i nic może oea zguoy dłużnika we 
kątowego ‘ikreśUć oznacaoae o? wekslu miejsce pła­
tności I wpisać hmc (w  krtdrecn urząd pocztowy s’p 
zuaaajte;. urząa pocztowy nozseki nformacyf tatere 
nowauym. czy u danej mlajscowości rwyhije się u 
rząd pocztowy, za$ w  mysi tozpoctoJtu < a obowią 
u o y  jest łta j k w b s i  s wekslem naduwey, zw^óa 
dć, J«ieu» atwleadcl, że wi njejjcowcśc^ podane! aa 
u s i Jo tatu ẑ  cc md owego, nemu urzędu poczt ow ,i 
i. fc agencji pocztowej. - t ó

Banki amerykańskie
Korcrr Ji,-.cia kapiiałów w  Ameryce zwraca po 

wszechną uwagę, Vv tym wi2iłędiz£» na stosunki tam 
panujące wywierają znaczny wpływ bandu. Ze świe­
żo ogłoszonego sprawozdania o wynSką&n zaibUco- 
wych banków nowojorskich, Ibtóre trzymają prym w 
gospodarce pieniężnej S>-<tnÓ7.‘ Zjcdnoczorydi, widać 
jak znaczna jest ten oocnoa woó .

Najstarszy ba ik now-ojmski, First National Bank, 
wykazał zatobek za nok ty28 po 213*̂ 4 doi. oa akcji; 
Finy K\ enue Bank, który obecnie sfuzjonowai się z 
First National Bank, 159 doi.; U. S. Tras, Company 
159*3 doL; KŁngs County Trust 155*32 dot; Nafonał 
City Bank wykazał U l  1,641 000 dot z^aliu; Chasw 
Nat‘louaI Bank 1.033,444.000 doi. W  porównaniu do 
tak olbrzymich dochodów kapitały zakładowe ban­
ków' amerykańskich są stosraikowo bardzo ud oznacz 
ne i ustępują znacznie kapmłom zautaaowym znacz 
niejsuych banków angielskich, ualozonywb do Big- 
Five, t. ł. do 5.o’u ncjwuęk«.zych banków. National 
City Bank naprzyktac posiana kapitał 90 mih. doi. 
wobec sumy bilauusowej 2.300 wiŁ doł Sfery k-Pto- 
v~nicze banków dążą do tego, żeby kapitał teu gnato 
Jiował się w  y ięll szej kości rąk, aby przez to zaln* 
teresuwać dla walorów bankowych jak najszersze 
koła społeczne, azjęki cze mu pozycja dyrskcg sto 
wzmaema, nie kot ona bowiem, jat w Europie, prze­
ważnie zależna od pewnej tyiko grupy fLianśiteuiw, 
aąiącej przez pos adanie wiotszego poatfebi do wy­
wierania wpływu na im er esy bankowe. Z tych wizgi© 
dlów banki nowojorskie przedsięwzięły podsf al akryf 
na drobniejsze odcinki. W  ruku 1928 podzieliło 3ć 
banków nowojorskich sra'ojo akcie na odĉ nikt 10, 20, 
25 I JO doł. nominalnej wartości.

BALDER OLDEN. 2)

l ó r k a  c z a r o w n i c y
(Ciąg dalszy,).

KlcmcwTCwwaw służąca znalazła w Londynie 
aobrze płatne miejśce 1k> i na to zezwoliła p. Wie- 
*e, poatręczywszy przedtem raiz je-zcze Pau1*- do 

i-aprzcz kanał płyn ęły potom listy daifi- 
cięc-e prdne wzniosłej -liwości, aaachcJziły bah- 
kr oty iiuntAw w o wiele wyższej kiwotae, niż datao, 
n jdobcyizlło stałe, jękliwie słódkiie pytanie; „Cóż 
jeszcze mogę dla Ciebie uozvnlć mamo? Jeśli bę- 
Ję umiała dobrze po aanjjełeku, będę więcej zara­
biała, żebyś tylko nie miała żadnych trosk 1“

„Potem wołała z listów trwogja, potem wskaza­
ła Paula lękliwie na to, że praca sprawi* jej co 
raz więcej trudne aa i że będzie musi- ta być 
wkrótce przezwana, W  Londynie ule wdała się z 
żądnym mężczymną, ale mężczyznę, któremu P 
W lese ostatnie sprzedała Paulę, spiaiwtił, że' znio- 
«U tUtecgo w tonie.

Umknęła do domu, jak każda dziewczyna w ta­
kiej biedzie ucieka do matki. Uciekła i porodził i 
na sofie, na której tyłekroć oddawała się z roii- 
kezu maiicń Przycisną mmy n_ Le_stwo do siebie, 
popadła pehw szczęścia w sen. Ta godna wszel­
kie] adorsoji córka przeenwezona była po temu, 
by -tac sią wkhtą zuatką. Jednakże, kiedy prz> 
biklalLi slą ze snu głębokiego kobiety, która uło- 
dailłat 2  ostatniego uzystego snu życia, p. Wlese 
wykonała Już znowu dawne rzemiosło, jak zwykle 
Jak kucharka, która zabija kury 1 piecze je potem.

Dota. już dotaoe, chłopek jest ju i w raju".
• • *

Prokurator był oburzony, kiedy wychudła mło­

da osoba o bladej twarzy i pom-wdow„aych o- 
cł, ich wmosdłi skargę posyłającą matkę ua sza­
fot, Myślał nieraz, że dziewczyna cierpi na obłęd, 
eie Paula dyktowałą nazwisko po nazwicku, a- 
dres po adresie, Wszystkie te dziewczęta z ulicy, 
szwaczki, służące, których dzieci Wliese posyłała 
do „raju**, — wszystkie wyliczono; prokurator 
dtou iedźiał się, gdzie stara chowała truciznę, do­
kąd rzucała zwęglone ciałka, że tu i ówdzie popeł­
niała krzywoprzysięstwo, a dalej przed sądem, 
jak ojca jej pozbawiono życia. Pamięć cóiii była 
nieziachwiianp. Żadei komisarz krymia jbiy nie ze­
brał nigdy lepiej matbrjału, nie t on ządkował w  
sposób jaśniejszy, nie referował bardziej rzeczo­
wo. Z jawiała się raiz po raz na przesłuchania, któ­
re były dla niej ważniejsze niiż zarobkowani® i je­
dzenie. W  sposób niezmordowany szła śladem 
iwiiadków, kitóiych od lat straciła z oczu, ale któ­
rzy mogli coś wiiedizifcć, o sprawie przeczuwać coś. 
Paula liczyła 21 lat, niewiele nauczyła się w szko­
le, raadiko czytała książkę, azv gaizetę: materjał
jej jednak przeciw matce był doskonały i ostry, 
jak sam nóż gilotyny: żadna podejrzeniu, które
mogłoby zawieść, nic aa wiele, ale też nic za ma­
ło. Kiedy uwięziono matkę, podjęto akt oskarże- 
nii i nic już nie mogło ocalić starej, Paula wró­
ciła do I ondynu, wykony w iła  w  czystym fartusz­
ku i w  białym czepeczfcu twardą robotę, czekając 
swej godziny.

• *  •

„Czarownica ze Sc. Pauli" pisały gazety dzień 
ga dniem w  długich na oałe strony sprawozda­
niach.

Wiese siedziała w  czerni, drobna na krześle o- 
•karżonych, chustką owinęła srebrno- biała w ło­
sy, ostro utkwiła t iebiesikie oczy w świadkach i

sędziach.
Smukła i twardo, o wargach b~z krwi,

Faula przed trybunałem i zmierzyła okiem met­
kę; matka i córka spojrzały poeofcde, nie drżą.’ — 
Oto zwróciła Paula swoją twarz ak.urier.iełą ke 
sędziemu. ’

—  ,^foże pani odmówić m  fijOâ L ©etata

—  „Nie! chcę zeznawać!"
Podnlucda palce i przysięgło, że zeetup >włą ipur 

wdę, tak jej dopomóż Bóg.
Często napominał ją sędzia:
—  Czy pani wiadomo, że zeznanie pani skjnzać 

luioże matkę na śmierć;?
— Wiese nie jest moją matką!
Sowia twarz fubryk,antki aniołków nie zadrżała, 

diinwczęce odliczę świadka poaoftato bez riuchiu. 
Otemaście dni trwał proces, przesunęło się sze­
reg młodych tircyków. o różóv/ych twarzach, ko- 
b-et z mieszczańskiego stanu, starych nieaz-^dinic, 
mężczyzn, którzy uratowali się z pi zasileń młodo­
ści na stały ląd, sąsiadów, którzy nie przeczuwali 
nńzego, sąsiadów, którzy zdawali się być współ­
winni, Kobiety prosiły, by nie ogłaszać izh nn- 
zwisic w gazciach. Są obecnie zamężne, a mężowie 
ich nie wiedzą nic o tamtej ich biedzie. Większość 
ukazywała krótką pamięć, nie wypowiadali się 
wcale, bo wszystko było zagrożone, oo dotyczyło 
młodości Pauli. Paula pomagała jednak wszyst­
kim w. pamięci, jako dziecko miała czujne oczy, 
pamięć jej była sianowcza jak jej wzrok. W  ten 
sposób osaczyła czarownicę: ale była jedynym
świadkiem czynów, tylko ora prze^rowadżłó mo­
gła dowód prawdy z dowodu poszlak.

'Dokończenie nastąpi.).
(Ttoin. Tt.jj.
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Przyszła wolna światowa
Chemik i inżynier dokonają straszliwego dzieła zniszczenia
' Przeszłej wojny światowej z (pewnością nie wy­
wołają diwa mocaastwa luł> dwie grupy państw w  
[Europie, wrogo wobec siebie z tych czy innych 
powodów usposobione. Przypuszczać raczę} naile- 
gy, że do wybuchu przyszłego światowego zatargu 
Zbrojnego dojdzie W zwiądkiu z koniecznością o- 
brony najżywotniejszych interesów praez poszcze­
gólne narody, które W trosce o swą przyszłość, 
gagrożoną zmuiejsizająicenii się możliwościami a- 
jprowizacyjhemi itp. skawanb zostaną na odegranie 
czynnej roili W tragedji przyszłej wojny świato­
wej. tWojna między Japonją a Stanami Zjednoczo- 
neroi A. P. nie jest prawdopodobni Nie jest wy­
kluczone wprawdzie, że Japonja zagarnie niefctó- 
fcr teryitorja chińskie, ade to z pewnością nie zdo­
łałoby skłonić mocarstw europejskich do podjęcia 
fwojny o kotanje. Doktryna Momroego nie poicwa- 
;J& nam iptrzy^bozozać, by Ameryina mogła znaleźć 
się jeszcze kiedykolwiek w  słanie wojny z pań­
stwami europejskiemi, Afryka i Azja również, jak 
,się zdaje, ode będą terenem przyszłej wojny świa- 
,łowej
’ Rosja sowiecka nie rozpocznie działań wojen­
nych, gdyż dyktatorzy komunistyczni znakomicie 
'sobie uświadamiają, że wojna oznaczałaby ko­
niec bołsizewizmu. Niemcy, jak z rezultatu ostat- 
►nich wyborów wynika1, narazić wojny wszczynać 
nie zamierzają i wolą czekać na chwilę odpowied­
niejszą. Mniejsze państwa europejskie również 
skwapliwie unikają wszelkich konfliktów zbroj­
nych, nie myśląc oczywiście o ich wywoływaniu.
Anglja nie zamierza prowadzić wojny, dopóki 
naród nie uzna, że jego egzystencja jest zagrożo­
na. Pozostają więc tedy jeszcze 'Włochy i Francja.
(Tutaj antypatje narodowe, zazdrość — a o ile 
chodzi specjalnie o Włochy, to i populacja rosną 
tak intensywnie, że odegranie kierowniczej roli 
W  przyszłej wojnie światowej właśnie 1 rzez te 
dwa państwa nie byłoby rzeczą wykluczoną. Po­
nadto uprzytomnić sobie należy, że niektóre sfery 
Włoskie wciąż jeszcze marzą o odebraniu Francji 
nicŁtorycn części Sabaudji.
■ 'Jaki charakter mieć będzie przyszła wojna? W y­
obrażany sobie — co przy dzisiejszym stanie tech­
niki wojennej, nie jest rzeczą trudną, — że tysiące 
nieprzyjacieiskicŁ aeroplanów zaczynają znienac­
ka bombardować jakieś duże miasto. Przy szalo­
nej szybkości.' wpjny lotniczej, nikt oczywiście nie 
będzie w  stanie na azas dane miasto puzed gro- 
,£ącum mu niebezpieczeństwem ostrzec. Jakie będą 
.zatem skutki takiego ataku, nie trudno sobie przed 
•tawić.
} Ale to jeszcze ode będzie najgorsze. W  radjotele- 
jgrafji jud dzisiaj chwytanie fal ełektiomagnetycz- 
cych a eteru i kierowanie ich do miejsc o tysiące 
kilometrów od nws oddalonych, jest rzeczą pra­
ktykowaną. Moderny być pewni, de chemicy i in­
żynierowie wyswjdą środki, kitórp umożliwiłyby 
nam kierować na wielką skalę atakami gazowe 
CU 99 kboratorjum W chwili, kiedy idea ta zo­
stanie zrealizowfua, atakujący bez najmniejszego

ryzyka ze swej strony będzie mógł w  jednej chwi­
li otruć tysiące ludzi, przyczem napadnięty nie 
będzie w  stanie stwierdzić, z której strony atak 
wyszedł. W przyszłej wojnie światowej nie będzie 
wailcząjcych. Gaz, bomby i torpedy lotnicze nie u- 
zóają jednostek, niszcząc dosłownie wszystko, na 
co w  swym locie śmiercionośnym napotykają.

Pierwsza wojna światowa dała nam caiy sze­
reg nowych, dotychczas nieznanych narzęozi śmier 
ci i  zniszczenia, udoskonalając równocześnie sta­
ro środki walki, znane naan jeszcze z wojen po­
przednich. Gazy ti ujące były zupetnie czems no­
wenn, natomiast „gruba Berta" była znakomitem 
udoskonaleniem ’ stan ego działa dalekonośnego. W  
przyszłej wojnie światowej lotnictwo i gazy tru­
jące całkowicie opanują sytuację. Wszystkie mo­
carstwa europejskie mają już wielką i stałe ros­
nącą liczbę samolotów i fabryk, produkujących ga­
zy trujące. Wszystko to stosowane będzie w  przy­
szłej wojnie z niebywałą bezwzględnością. Samo­
loty, gazy, bomby będą siały zniszczenie na ca­
łym świecie. Nikt nie będzie w  stanie ukryć się 
przed grożącem niebezpieczeństwem, ludność cy­
wilna nie znajdzie już w  podziemiach wytęsknio- 
negp schroniska przed okropnościami wojny po­
wietrznej.

Eskadry lotnicze strzelać będą z'dział a prądy 
gazów trujących dyrygowane będą d&łetoo poza 
fronty. Życia i  gmachy niszczone będą z zastrasza­
jącą szybkością. Lodzie podwodne w  przyszłej 
wojnie odegrają rolę drugorzędną, gdyż torpedo­
wanie okrętów odbywać się będzie głównie przy 
pomocy samolotów.

Rządy poszczególnych państw zaczynają sobie 
stopniowo uświadamiać niecelowość utrzymywa­
nia większych jednostek pieszych i konnych, po­
święcając tern baczniejszą uwagę pracy uczonych, 
stale udoskonalających narzędzia zniszczenia, nie- 
4K leżnie od mujonowych a. tak kosztownych arraji. 
Również w dziedzinie zbrojeń morskich obserwo­
wać można tendencję w  kierunku ograniczenia 
wydatków na okręty wojenne, a przeznaczanie na­
tomiast większych sum na budowę hydroplanów. 
Jest to nietylko celowe, ale i ekonomiczne, gdyż 
np. za pieniądze, które trzebaby było wydać na 
budowę 10 nowoczesnych okrętów wojennych, mo­
żna wybudować nie tysiące, ale setki tysięcy ae­
roplanów (budowa nowoczesnych okrętów kosz­
tuje około 70,000.000 funtów szterlingów). Europa 
ma dzisiaj daleko ponad 10 okrętów wojennych, 
a na podstawie czterech działań arytmetycznych z 
łatwością każdy może obliczyć, co wszystko kry­
je w  sobie dzisiejszy system zbrojeń w  Europie.

W  krótkim artykule nie mogę oczywiście opi­
sać wszystkich szczegółów przyszłej wojny, ale 
już to, oo powiedziałem pozwala sobie co do jej 
charakteru wyrobić pewne zdanie. Chemik i inży­
nier kierować będą akćją przyszłej wielkiej tra­
gedii światowej i, opierając się na zasadach wie­
dzy ludzkiej niszczyć będą z niebywałą jeszcze w  
histiorji ludzkości bezwzględnością Wszystko, co 
natura i człowiek stworzyli.

Jak w Nowym Jorku regulowany jest ruch
uliczny

Jak trudnym problemem jest regulowanie ruchu 
nlięgmfig™ w  Dowocze&nem mieście, dowodzą choć­
by stosunki w  Warszawie, gdzie każdy dzień po­
chłania lulka ofiar tego ruchu. A  przecież W ar­
szawa jest maiła w  porównaniu z Paryżem, Lon­
dynem, Nowym Jorkiem, a choćby Berlinem. Jeże­
li policja nasza nie zdołała, opanować ruchu uli­
cznego i zapewnić bezpieczeństwa przechodniom, 
to na usprawiedliwienie jej należy podnieść, że 
.władze bezpieczeństwa innych miast również nie 
zdołały tego dokazać, choć mają za sobą większe 
doświadczenie i dysponują większemi funduszami.

Ameryka, gdzie liczba wypadków samochodo­
wych mnoży się w  sposób zastraszający, wydaje 
mil jony dolarów rocznie na propagandę „bezpie­
czeństwa uflicy“. Akcja prowadzona jest nietylko 
wśród pubUczmości dorosłej, ale głównie w  szko­
łach, gdzie odbywają się wprost lekcje nauki cho­
dzenia po ulicy. Pirzytem zaznaczyć należy, że w  
miastach amerykańskich, zabudowanych planowo 
i  regularnie, kierowanie ruchem ulicznym jest o 
wiele łatwiejsze, niż w  Europie, gdzie w  każdem 
mieście jest moc dasnych zaników, nic: pod ziewa -

nych zakrętów. Typowym pod tym względem jest 
Nowy Jcirlk, gdzie wszystkie ulice, z wyjątkiem 
kompleksu w  samem śródmieściu, grupują się do­
okoła Wallstrect, przecinają się pod kątem pro­
stym. „Ulice" (sitreets) biegną od zachodu na 
wschód, podczas gdy „aleje“ (aveu>ues) prowadzą 
w  kierunku północno- południowym. Bloki domów 
są mniejwięcęj jednakowej wielkości, obejmując 
w  ulicach 20 numerów, a w  alejach 1U0 numerów. 
W  takich warunkach nietylko ułatwiona jest orjeai 
taoja, ale również bezpieczeństwo jest większe. Na  
każdym niemal rogu ulicy jest widoczna zdalaka 
latarnia, której światło reguluje ruch kołowy i pie 
szy. Czerwone światło znaczy „stać", podczas gdy 
zielone oznacza drogę wolną.

Na głównych skrzyżowaniach ulic stoją poli­
cjanci, którzy oo dwie minuty rozdzierają powie­
trze przeraźliwym, słyszalnym w promieniu se­
tek metrów podwójnym gwizdkiem. Na pierwszy 
odgłos zmieniają się barwy świateł sygnałowych 
i wszelki ruch absolutnie ustaje, Za drugim odgło­
sem ruszają ts pojaady, którym światło sygnało­
we wskazuje wolną drogę, ale wówczas ruszają

Wspaniała propaganda P.W.K. 
w Czechosłowacji

48.fea3 Czechów zwiedziło Wystawą.

Propag^Ai?- W ystawy w Czechosłowacji przybra­
ła formy, odpowiadające powadze tak wielkiego 
dzieła.

Reklama Wystawy obejmuje nietylko Pragę i 10 
większych miast Czehoslowacji, z uwzględnieniem 
ośrodków polskich na Śląsku Czeskim, —  lecz także 
miejscowości kuracyjne takie, jak Karlsbad, Marjen- 
bad, Francensbad, Jachymów i inne. Wszystkie wię­
ksze hotele są zaopatrzone w ulotki, drugi propagan 
dowe i plakaty. Druki te podaj® informacje prakty­
czne, dotyczące kosztów pobytu, formalności, zwią­
zanych z przyjazdem oraz zobrazowania wielkości 
Wystawy.

W  Pradze, wczaaie świąt św. Wacława1, reklama 
Wystawy przyjęła wprost imponujące rozmiary. Nad! 
miastem szybował aeroplan, rozrzucając ulotki a .Wy; 
stawie. Gigantofony, montowane na automobilach, 
rozjeżdżały wśród milionowego tiumu, głosząc Hasła 
w rodzaju: Zwiedzajcie najwięks>zą Wystawę w  Eu 
ropie, 35 kilometrów dirog na Wystawie w  Poznaniu. 
Największa w  świecie wystawa hodowlana. Odiodze 
nie Sztoki Europejskiej w  Poznaniu i t. p. P o  ulicach 
Pragi rozjeżdżał ogromny 4-osi owy tramwaj Wyuta 
wy, specjalnie itamimowany, z odpowiednieim napi­
sami, z którego rozdawano ulotki. Prasa wydała 
przeszło 260 artykułów w ciągu 3 tygodni. W  165 
kinach całej Czechosłowacji]' dołączono do tygodnia, 
filmowego krótki film, obrazujący piękniejsze momen 
ty architektoniczne oraz ciekawsze eksponaty W y­
stawy. Pozafem odbył się w  głównych ośrodkach 
turystycznych szeTeg odczytów o Wystawie, ilustro 
wany przeźroczami, z rozdaniem następnie Killkudzie 
slęciu tysięcy sztok materiałów propagandowych. —  
Plakaty Wystawy zostały rozlepione we wszystkim 
podmiejskich lotniskach i większych dworcach sieci 
kolejowych i dziesięciu większych miastach Czecho­
słowacji. W  tym celu drukowano specjalnie afisze, 
rzucające ha6ła wyżej wzmiankowane, podające a- 
dresy biur, załatwiających zrnzki kolejowe i informu 
jących dokładnie o Wystawie.
. To też rezultat w.zmożonej propagandy nie dał dlu 
go czekać na siebie. Zwiększenie ilości zwiedzają­
cych odbilc się na ilości wiz, wystawianych przez 
konsulaty polskie w Czechosłowacji. Do dnia 10 btn. 
przeszło 1S tysięcy Czechów zwiedziło Wystawę, a 
więcej jak drugie tyle w najbliższym czasie wyjeż­
dża do Polski.

GŁÓWNE W YGRANE LOTERJI FANTOWEJ  
P. W. K.

któroj ciągnienie odbyło się w  dniu 9 btn., padły 
jak następuje: 76 tysięcy złotych padło na Nr. 
76508, draga wygrana wartości 20 tysięcy złotym 
na N r .223,383, wygrana wartości 10 tysięcy złotych' 
na Nr. 108,187, wygrana wartości 5 tysięcy zło­
tych na Nr. 99452, wygrana wartości 2 tysięcy zł. 
na Nr. 167804, wygrane wartości 1 tysiąca zi .  
na Nr. 202978 i Nr. 175631 wygrane wartości 500 
złotych na Nra 5221, 242,052, 162286.

takim pędem, że nieprzywykłemu widzowi dech W 
piersiach z przerażenia zamiera. Przy następnym 
zaś gwizdku samochody stają w  mgnieniu oka z 
głośnym zgrzytem hamulców.

Tylko straż ogniowa nie jest obowiązana uJ 
względmiać żadnych sygnałów. To też pojazdy jej 
rakiną po ulicach z zawrotną szybkością, budząc 
popłoch donośnam trąbieniem swych klaksonów.

Najgęstszy jest puch w godzinach zamknięcia 
teatrów i tylko spokojowi i zdyscyplinowaniu pu­
bliczności nowojorskiej zawdzięczać należy, że 
przeważnie obywa się bez wypadku. Istotnie, mi­
mo dość wielkiej swobody, i mimo tego, że kary, 
przewidziane w  przepisach policyjnych nigdy pra­
wne nie bywają wymierzane, tłum przechodniów 
samorzutnie przestrzega prawideł ruchu i sunie 
jak łańcuch bez końca, prawą i lewą stroną cho­
dnika. Ktoś, kto chciałby w  tym strumieniu pły­
nąć przeciw prądowi, nigdy nie doszedłby do za­
mierzonego celu.

Ruch kołowy uliczny odciążony jest liinjami ko­
lei podziemnej i napowietrznej.

Wbardzo ;j . osty sposób policja nowojorska u- 
porała się z plagą pozostawiania samochodów 
na ulicach w miejscach, nie przeznaczonych dla 
postojów. Na obręczy stojącego wozu policjant 
rom kredą kreskę. Gdy po jakimś czasie kreska 
jeszcze widoczna jest na gumie, szofer płaci grzy­
wnę. Gzy nie możnaby tego sposobu zastosować 1 
na naszych ulicach .gdzue nieraz samochody całe- 
mi godzinami stoją w  najruchliwszych ulicach, ta­
mując drogę innym?
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Ja3 Dziś w teatrze świetlnym „ U C IE C H A "  premjera wspaniałego filmu

P lgT N O  KJŁOŚCI
Potężny dramat współczesny. —  Mistrzowskie kreacje wykonują:

L. B A R R Y M O R E  - H O R M A N  K e R k Y  -  A IL E N  P R Ir t G L E
Film obfituje w niesłychanie mocne sceny erotyczne i dramatyczne.

88B.- I..-----I II MII ■ ■■ i ■ ■!■■■' ni i i ■ u i —
W  programie nadto prześliczny film pod t y t :  „Przygody Joubohna w Afryce 

Przedstawienia codziennie o godzinie 5, 7 i 9. — W  niedzielę od godziny 1-ej popohtdhiu.

Niegasuące słońce sławy Shawa
„Shi.w znowu staje się modiiy“... —  zauważył 
'Autor »,Wielkiego Kramu'* wielbi Ligę Narodów,
Także z powodu wystawienia ostatniej sztuki w  

LWarszBiwtie Shaw stal się głównym tematem dys­
kusyjnym na łamach pism 'ing; Oskich.

IMettuJlki i czasopismu wyciągaj t z J imusa siba- 
,re uwaigi i  spostrzeżenia autora „Wielkiego Fna- 
mu", pisma ilustrowana umieszczają jego zdjęcia:, 
Słowem —  jak wyraził się pewien fełjetonista lon­
dyński —• Shaw staje się znowu modny'.

JEtswe Euroipeeiime‘‘ przyp ~mniało pwzy tej o- 
k aizji artykuł Chestertona o Shawie, Cheste.Dom, 
jak wiadomo, należy do rzędu ncjznaisoimitszych 
współczesnych pisau zy angielskich. Jego stosunek 
do Shawa w  wyżej wymienionym artykule nie 
wykracza poz i rumy Walk n r^dowośctowyeh, i- 
stniejących między Anglikami a IrtandczyfcamŁ 
onaiw jest Irlandczykiem i dlatego, twierdza. Ghe- 
stentom, puMLcznc ś ć angielska nie bardzo go ro­
zumie. Anglicy rozprawiają bardzo wieae na te­
mat Lriandji, leaz nip wiedUą co się tam dzieje. 
Chester.ton stwierdza, że Irlandija ma coś wspólne­
go z ascetyzmem chrześcijańskim i tę samą ce­
chę odnaleźć można nawet w  podobiźnie Shawa. 
Podobno, gdy Shaw nie nosił jeszcze brody, podo­
bny był zupenłie_ do Chrystusa. Chesterton rzuca 
następnie ciekawą uwagę, że gdyby Shaw żył 
wśród innych warunków, zostałby niechybnie 
świętym.

Ta Wrodzona cecha świętości wypływa u niego 
nawet w  naszych warunkach istnienia: Shaw gar­
dzi bowiem wartościami ziemsikiemi, jest najskraj­
niejszym wrogiem snobizmu i  nie liczy się z zasz­
czytami, spadającemi nań z racji jego zasług.

Chesitertoo przyrównuje wreszcie Shawa do Ve- 
nus Milońskiej, twierdząc, że podobnie jak u niej 
tak samo i u niego wszystko bez wyjątku jest pię­
kne.

Kończy swój artykuł G. K. Ghesterton w  ten 
Sposób:

—  Bernard Shaw przybył ao nas, jako cudzozie­
miec, intruz uzurpator, słowem przybył do Angip,

dowciihile pewien fełjetouista angtebid. —  
i gardzi współczesną cywilizacją I wojną.
jakd Irlandczyk*'.

Inne pdismo przytaczał niemniej ciekawe uwagi 
samego Suawa na temat I-ig i Narodów. . ■

Są to uwagi niezwykle śmiałe.
W  pewnem miej: ou naprzykład Shaw mówi;
—  „Genewa nie jest mtojscem dla przeciętnych 

ludzi z ulicy. Ulica roi się odi umysłów zaścianko­
wych, szowinistycznych ii„pcrjafctów, warchołów 
wrzeszczących „Precz z cudizoziemczyzmą! ‘ szaleń­
ców napastliwych i szaleńców tchórzem podszy­
tych. Moinaiby o Lidze powiedzieć to samo, co 
.Voltaiire i iiobespiarre powiedzieli o Bogu, a mia- 
h jwicie, że gdyby Ligi nie było, należałoby ją ko- 
neoznic stworzyć'*.

Wreszcie przypomniano również, co Shaw po­
wiedział o cywilizacji. Nie są to słowa zhyt o- 
plymlistycZiuO.

—  Ponieważ cywilizacja nasza —  powiadii 
Shaw —  mema teraźniejiaŁości ani pnzcszaości, 
trudno przypuszczać, aby tern samem miała przed 
sobą jakąś przyszłość.

Noe i Abraham nie byli ludźmi cywilizowanymi, 
nie wiedzieli bodajże co to siowo oznacza, mimo 
to, dziś gdyby żyli w  jukiemś kulturalnem pań­
stwie zachodniem uważ inoby ich niechybnie za 
ludzi postępowych.

Podobnie niob uchodziłby dzisiaj w  Dayton za 
bluźmiercę i z pewnością wtrącamby go do wię­
zienia.

Ludzie cyw ilizowaini korzystają z telefonów, aut 
oraiZ innych diobrcwŁ lejstw, wynaleziony eh przez 
kogo innego.

Policji rabrama im dokonywania ma. de/ot w, in­
nym razem natomiast rozkazuje się ludziom cy- 
wilizic, wanym, by mordow Uli w  możliwie jaiknaj- 
większyuh lOZmiiarach. Nazwać takich ludzi ry 
walizowanymi znaczyłoby to samo, co mianować 
konia Newtona wybdiŁujm matematykiem, lub 
wielbłąda Mahometa —  prorokiem".

Profesor uniwersytetu jako morderca
Opinia Stanów Z edino^zonyoii bardzo żywo zaj­

muje się sensacyjną aferą zamordowania studentki 
Thtory Hix. Swego ozaiu aresztowano profesora Ja 
mesa ono oka pod zarzutem popełnienia taj zbrodni. 
Prof. on och dotychczas wypierał się tej winy, aie w 
ostatnich CxiSach złożył obszerne zeznanie o całej 
Zbrodni.

Theora Hix była studentką uniwersytetu Cokwibia 
w  stanie Ohio i studiowała tam medycynę. Była nie 
zwykle piękną i bardzo ambitną. Gdy jej zwlolJ zna 
leziono przed kilku miesiącami w  samotnym domu, 
slużą.ym na weekendy dla studentów,, policja wsączę 
ła natychmmiasrt dochodzenia, które z początku obcią 
żyły profesora zoologii Meyersa. Theora Hix była 
przeciwniczką małżeństwa i zwolenniczką wolnej mi 
Juści. Pewnego razu zjawiła się na wykładach prof. 
Meyersa, chociaż jako studentka medycyny nie by 
ła obowiązana uczęszczać na wykłtdy zoologii. Nie 
interesowały ją iedinik wcale zwierzęta, a intereso­
wał ją głównie profesor. Stosunek miłosny między 
nimi trwał pirzez sześć miesięcy, a po tym czasokre 
sie, jak prof. Meyers oświadczył w  śledztwie, Theora 
prze j tał a się interesować zoologią, a zaczęła się in­
teresować interną. Rozumie się, że interesowała się

tytko prof. Snooklem.
Śledztwo ustallo, io  auto profesora nosiło &ady 

krwi, a chemiczna analiza skonsumowała, że chodzi 
tu o krew ludzką. W  międzyczasie zgłosiła się stara 
kobieta, mistress Smali e j opowiedziała, że prof.
Soeofc wynajął u niej pokój, w  którym miał schadiz- 

, ki z pewną młoda damą. Pani Smaliey Tozpoznała 
we foitografji zamordowanej studentki tę damę. Prof. 
Snooka aresztowano,' leaz śledztwo dakj się na razie 
nile posunęło. Później dopiero złożył prof. Snook 
zeznanie, opowiadając, że przesięwziął automobilo­
wą wycieczkę ze studentką, która go zadręczała swą 
zazdrością. Podczas jazdy opowiedział jej prof. Snook 
że ma zamiar ze swoją żoną wybrać się w  dłuższą 
Pudróż. Studentka prosiła go, by tej podróży zanie 
chał, a goy profesor się nie zgodził, wyciągnęła re­
wolwer. Profesor chciał jej wyrwać ten rewolwer, a 
gdy teigo nie mógł uozynić, podchwycił młot, który 
leżał pod siedzeniem i kilkakrotnie ni,m uderzył stu­
dentkę w głowę. Ponieważ Theora dawała jeszcze 
znaki życia, profesor zatrzymał auto i poderżnął jej 
scyzorykiem gardło. Obok stał pusty do.nek wyciecz 
kowy, a profesor przez otwarte okna wrzucił tam 
zwłoki studentki.

Program stacy, radiofonicznych
Piątek, 12 lipca.

Kraków (312̂ 5) 15,40 Komunik, gospod. 16 Po­
gadanka dla rodziców i wychowawców: J. R.'
Bajoński. —  Teatr szkolny na P. W. K. 16,30 Gra­
mofon, 17,20 Dr. A. Bar „Najnowsze wydawnic­
z a "  17,50 P. W . K., 18 Koncert z Warszawy, (m. 
k>. Grieg, Sitroiuss) 19 Komunik, sport. 19,25 Giełda. 
r°ln. 19,40 Przegląd turyst 20,05 Skrzynka poczt.

20,30 Muz. lekka w wykom pp. J. Nowakowska 
(sopr.) A. Guzik (tenor), B. Eisinger (fort.) W. Gl- 
kusznik (harmom. ustua), A. P. Lenczewski (skra.) 
w  programie ar je i pieśni Ofenbacha, Warsa, i 
tańce, oraz PAT.

Warszawa (1411,7) 18, 20,30 Muzyka.
Katowice (408,7) 16,15 Komunik, gospod. 16,30 

Koncert płyt gramofonowych, 17,50 Komunikaty P. j 
W. K. 18 Koncert z Warszawy, 19 Rozmait. i kom, | 
19,20 Odczyt, 19,45 Komunika, sportowy, 20 Odczyt |

ECHA ZE ŚW IATA. *J

„Kolorowy* skandal w Paryżu
Murzyński dyptomata 1 egipska księżniczka 

olc wpuszczeni do baru.
Nieziwykła t przygód- ciamos/kóiego posła Haiti, 

jaka go spotkała.wi gościnnym Paryżu, jest od k-lku 
dni lwmiętoe komentowana w całej prasie francu- 
wkiej

Pcslesj iym jest Dr. Steian Aleksos, a czarna bar­
wa jego skóry dała powód do owego, tak żywo o- 
tnawiamego „zatangu dyplomaitycznegio‘‘.

Di. AlekóiL. wraz z egipeką księżniczką, Mansur 
Daud, po spożyciu: kolacji w jednej z n-jelegant- 
szych rcstauracyij, udam się na czarną kawę do t ó -  
yraie modnego baru. Jakież jednak było ich zdumie- 

■.nie, gdy por mar w gnzcaanej, lecz stanowczej formie 
ódmówił to. wejścia ao owego zakładu, motywując 
ten swój czyn tea, że bogaci amerykańscy goście 
niechętnie widza w  swem towarzystwie murzynów* 
Nie pomogło osobiste wylegitymowanie się posła o- 
raz wyjaśnienie portierowi, kto jest jego towarzysz­
ką; fagas pozostał niep.ioiednany i powoływał się! 
na wyraźny zakaz w tej niiurze swego pryncypała.

Oburzonemu, do gięci tym niesłychanym postęp­
kiem posloiwi nie pozostało nic innego, jak oddalić 
się ze swą towarzyszącą. Nazajutrz jednak wystoso­
wał Dr. ALeJasis pismo <k> pne^esa miinistrów Poin. 
ęarc‘go i do ministra spraw zagranicznych Briand‘a.

„Zniewaga, —  pilsze on w  tych Ustach, — jaka 
mnie sipmtkała, dotyka nietyłko mej suaremnej o»oby. 
ale również MLiko 12 milionów kororowych obywa­
teli francuskich, kttónzy są winnymi l  tojalh^ml sy j 
nami Francji. Osobiście nie ,estem obywatelem fran- 
cusiK>im, należę j-dnak do nicticznx>go uanodUt kjcoryj 
w  Ameryce jedyny, uznał jako swój oficjalny język* 
język francuski i łfctory czuje się związany z n  bucm, 
Tysiące biad moich podczas świa/towei wojnj prze 
lało siwoiją krew za Francję. .Wobec tego ł ąifeitfMry 
że w  Paryżu czuć się mo«ę jak u siebie w  -wej pĄ* 
czyźime, niestety, jednak omyldlem się**. f?

Po WioruiKowaniu tego lL.*u również 1 w ^  z-
ka<c<h paiyskiuh, w całej prasie pOuniosły; ałę gtosjj: 
oburzenia Wszystkie dzienniki zajęły w  tej j
jącej sipiawic jednakowe stauow^ko i  t ir is iU , Ż* 
Amerykanie mogą się w  siwej ojczyźnie zachowywać . 
wobec murzynów, jak chcą, ale m  łodtaralbej glsuJ  
francuskiej każdy, cudzoziemiec jest 
korzystającym z jaknajszerzwj pojętej eońjnuońo^ (

„Elektryczne oko“
Ameryjklański inżyuLea: Ucha tV. 

stnaważ ua nie±-wno cubyitam ą
chników kilka, ciekawych zastosowań hałd WW hłsh 
gc „Ełekitrycznego oka", czyja toto koauósJd, b ę łp  
cej podstawą oadjj^wazjjl Ziwidą 
momstroiwainych zasto-oiwań było i wnutwii t. 
„Elekjlbyęaałęgo oka*1 lub fana.—-aia ^  od anw< 
tła zaipomocą niep ze^izyutąga pcuńhifutą piA . 
czem fazy naświutlanK w zaćmlani* wyumdsdy luń 
{powstrzymywały; cel iwo pe.Tnc , , 
czynności. ZŁudlOiwauie na tej gjaśaidaiie f j
będą uiogjy po pewne n udoskonaleniu, ikuuuzmae 
zcurępować łudzi, peniew-ż wyJMoiî Ją wazeJkłĄ 
powierzone Ln zadamda z n edlkldZk% Liezmącc-ą 
niczna -pr-wnoścoą

Wśród “luromaitycanjcL czyuuOśdt ^Elekltrycz- 
nego oka**, denjonstrowanych na wyżej wymienio­
nym Zijeździe, największe wrażenie znobały — ga­
szenie pożarni zaipoonocą Lwa — węgłanego na 
„widok** dymu sortowanie towarów, brakowania 
wadliwego papieru iitp. Dziedsinia mozliwoh i jest 
tu prawie nieograniiczoma i ^Eiet tryozuie oko** mo­
że równie dobmze prowadzić słj/tyatykę frekwencji 
jakiegokolwiek loiKaii  ̂ gontrouować optaity oelae, 
ui zazaine na mostach, u rogatek, bądź też u wja­
zdu do bram i lumelów, sygnalizować złodzieja, 
przemykającego się przez nikłą smugę strażnicze­
go światła, dobierać według ustalonych wymagań 
kolory i odcienia tapet, tkaniu, oto

NIEDŹW IEDŹ — PASAŻEREM AEROPLANU.

Pewna ekscentryczna Amerykanka, Mona Gleib- 
ston, odbyła swą pierwszą podróż aeroplanem w 
towarzystwie swego ulubieńca, młodego stokilo- 
wego niedźwiedzia „Spota**, który z podróży po­
wietrznej był zupełnie zadowolony* i po wylądo­
waniu nie chciał wysiadać z aeroplanu,

z W ars/u wy, 20,30 Koncert z Krakowa, 22 Komo 
nlkaty, 23 Skrzynka poczt, w  j. franc.

Poznań (334,8) 14 Giełda, 18 20,30, 22,45 Końcem
ty-

Berlin (418) 20 Operetka.
Stuttgart (360) 20,15 Opera 
Paryż (1725) 21,35 Opera, 
inmdyn (358) 21,20 Koncert- 
Sztokholm (436) 21,40 Recital fęrlep.
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Wiadomości z kraju
(lic z Sanoka

Rocznica Hetalowsira Z Rady miejskiej —  Ży­
cie kulturt-lue.

(Kor. %vł.) Sanot, w liipou.
W  związku z 25-vi .lóc-zaicą śmierci HtrzJa czy­

nione są przygotowania do uroczystości. Oprócz na­
bożeństwa w syna&odze oaibędLle się uroczysta aka­
demia ze współudziałem delegata Egzetatywy, z na­
der bogatym programem.

Na ostamiem posiedzeniu Rady miejstócj uchwa­
lono zakupić auto-sikąwiki} dla straży pożarnej, kto- 
ta ma stu żyć równocześnie do skraplania ulic.

W  tym roku Sanek §L$ może sio żalić na sezon o- 
górkowy, gdyż odwiedził nas caty szereg pierwszo­
rzędnych trup, jak. „Azazei", Turków Zygm. z Dia­
ną Bliumenfeld i wikońou sławna trupa wileńska, 
htóra data dwa przedai rwienia. Dni pobytu trupy 
wileńskiej byty prawdziwą biesiadą duchową, a dłu­
gotrwale i niei.»iiusnące oklaski tysiącznej publiczno­
ści z Sanoka i pkodc byty wyrazem wielkiego uzna. 
nia dla nu stfzów sztutęi żydowskie), po którycn tnile 
wrażenie pozostaje niuza^arite.

Vvspo.ntnseć,należy Tównleż o udanej rewii żyd. w  
sali kUa „UcUeha**, poa zezyse.iM Dotnba, który w 
Lwoidh dwóch wys.epach zdobył sobie sympatie pu- 
bdlęznośd, zachwyconej grą amatorów.

Staraniem Slow. „Iwiiia** Ch. H. H. odbyła sie w" 
lokalu Org. Sjow, po raz pierwszy rewja bebra^ka, 
która ściągnęła caią njoazież Hebrajską.

Za: m  kina „PndtoaJswim**, urno sezonu letniego, 
wuenny jest swokt. zasaaom i wyświetla w dalszym 
ciągu nowe i zajmujące filmy. Eltm.,

Odwołanie zjaidu między nar. 
Ka« Chorych w Warszawie

iWe września l i  taki się odbyć w  Warszawie 
ms^dzynanodówy z|aaJ Związku Kasy Chorych, na 
zo,pro<Mwnle Ggótou- Państwowego Związku Kas 
Cbu-rycfa w Polsce. Obecnie aitoli Ogólno- Pa ństwo- 
wy związek powziął rezolucję, w której powołu­
jąc się na zażzto Psiarnio na polu polityki ubec- 
piuewiowej ttatamy, btóae w zrfacznej mierze mo­
głyby w obecnej chwili utrudnić Zarządowi Zwią­
zku Ogólno- Państwowego wykonanie roli gospo­
da, .aa, tak, jakby on tego nr tgnął. Równocześnie 
Związek idok* Kas Chorych podał Międzynaro­
dowemu ZwiąiaLowi do wiadoulości o rozpędzeniu 
pracz iZtłd ẑ óDciów Kasy Chorych w Warszawie, 
w -s  w Possaniu, o oomdnar|i komisarzy rząio- 
WJkti IM.

- —O-----
' URLOPY KINISTŁOW. W dniu 10 bm. p. mini - 
sitar retom. rolnych, prof. dr. W. Staniewicz wy­
jechał d i Wleń -zczyzny na 6-tygc Iniowy urlop 
iwy>iezyiJkowy. Zastępstwo miiui.tr i obejmuje 
pudslu-e^un stanu p. Józef Radwan.

Z dniem Ib hm. rozpoczyna urlop wypoczynkowy 
minister oświaty, p. Sławomir Gzecwuński. Nieo­
becnego miaistrw zastępować będzie dyrektor de­
partamentu wyznań p Fr Potocki.

Minister poczt i telegrafów, iuż Boetrner rozpo­
czyna urlop wypoczynkowy z dniem 1 sierpnia, 
zastępować go będzie podsekretarz stanu, inż. Do­
browolski, który wyjeżdża na urlop 12 bm. Pod

X  T M Y f t U  L IT E R A T U R Y  I S Z T U K I

— MOSKIEWSKI TEATR ARTYSTYCZNY STA 
NłćYAWBKIEGO powtarza dzisiaj w piątek sztu­
kę ze śpiewami i tańcami Aleksandra Czechowa 
„bieda nie hańbi“. Jutro w sobotę ukaże się in­
scenizacja wielkiego dzieła F Dostojewskiego 
„Bracia Karamazow‘‘, specjalnie opracowana dla 
teatru Stanisła wskiego w Moskwie przei Włodzi­
mierza Niemirowirsa Danoztakę, dramaturga, za­
łożyciela i  kierownika artystycznego MosnieW- 
skiego Tewtiu Antystycz lego. Początek przedsta­
wień punktualnie o gudz. 8 wieczorem

— TEATR REWJ1 „GONG“ (Rajska 12). W so 
botę 13 i  w niedzielę 14 bm. o godzinie 7 i 9 wie­
czór daje jedyne dwa gościnne występy Rewji Ze­
społu Bałabajkowego. Zespól B-ałabajkowy pod 
kierunuiem Bazylego Żubry cLiego wykona szereg 
fantazji muzycznych opanych na ludowych moty- 
wean rosyjakicn. Zespół złożory z 15 osuŁ wy­
stąpi w malowniczych rosyjskich rojach ludo­
wych. Bilety w cenie od b—4 ił. sprzedaje Rudnic­
ki, Linja A-B

— KllNKURS NA PRACĘ O HISTORJI 2YDÓW 
W WARSZAWIE. Stowarzyszenie humanitarne 
„Braterstwo — bmeł B'rlth* w Warszawie ogła­
sza konkurs na samodzielną prace naukową " hl- 
ttorji żydów w Warszawie. Termin nadsyłania

sekretarza Dobrowolskiego zastępować będzie 
ayr. departamentu Frączlkowski i inż. 7ajkowski.

WYJivZD PUŁK . RAYSKIEGO N A  W YSTAW Ę  
LO rN ICZĄ . W  dniu 10 b*a. Wj jechał do Londynu 
szei depairtamentu aerouaiulyki M. S. Wojsk, pułk. 
Rayski, w  towarzy lwie ma jon ów Widena i Ma­
kowskiego, na wysla/wę lotniczą, która urwać bę­
dzie od 16 do 27 bm. W  czasie wystawy' odbędą 
się popisy lotnicze w  obecnoć ci księcia Walii i 
dworu angielskiego.

UN IEW AŻNIENIE  W YBORU PREZYDENTA  
MIASTn. GRODNA. Decyzja z dn. lipca br. pan 
wojewoda białostocki unieważnił wybór p. Stęp­
niewskiego Edwarda na Prezydenta m. Groum i 
polecił komisarzowi rządowemu Racząszkowi 
zwołanie następnego posiedzenia argamiizacyijego 
Rady Miejskiej.

POŁĄCZENIE KOLEJOWE DO W ISŁY. W  da. 
10 bm. otwarty został ostatni odcinek lingi kolejo­
wej Ustroń—Wisła Wieś. Dzięki temu, Vvisła, je­
dna z najipaękuiejwycłi miejscowości klimatycz­
nych na Śląsku, otrzymała pcaączenje z rcantą 
kraju.

ADW OKAT HOFMGKL- OSTROWSKI SKAZA­
N Y  N A  8 MIESIĄCE AREB56TU. Adwokat Hof- 
mokl- Ostrowski został skazany przez sąd warszą 
wski na 3 mieniące areszłra za obi-ozę sądu. W  cza­
sie jaik,:ejś rozprawy adw. Hofmokl, uzasadniając 
swój wniosek użył wyrazu „świństwo*4, Przerw >- 
diiiczący natychmiast wezwał go do porządku lecz 
wówczas adw. Hofmckl oświadczył, iż,, „w ostat­
nich ct-asach trudno się zorjentow ać, jaihifc wyrazy 
są. przyzwoite, a Jakie nie.. “

Epilogiem togo incydentu bvło skazanie adw. 
Kofmokla na 3 miesiące aresztu.

W YKRYCIE W IELKICH NADUŻYĆ CELNYCH  
NA  GRANICY POLSKO- ŁOTEWSKIEJ. W  W il­
nie wykryto olbrzymie nadużycia celne dokonywa­
ne na granicy polsko łoiewskiej w  Tumontach. 
Wedle prowizorycznych obliczeń szkody, ponie­
sione pracz skarb, wynoszą okclo 5 miljonów zło- 
tycn. Ddtąa aresztowano 11 osób, w tej liczbie 7 
wyższych urzędników urzędu celnego z naczelni­
kiem wydziału celnego Wacławem Medyńskim na 
czele oraz 4 bardzo znanych w  Wilnie ekspedyto­
rów. Dorhodzinie Jest w  toku.

NAPAD  NA  KUPCA ŻYDOWSKIEGO W  PO­
CIĄGU NA  LINJI LODŹ—KALISZ, Do jednego z 
wpigonów pociągu towarowego, zdążającego z Ło­
dzi do Kalisza wpadli podczas biegu zamaskowa­
ni bandyci i związawszy ręce Bon^sawł Kozińskie 
mu — kupcowi bydła, zrabowali 3 sztuki bydła, 
poczerni wyskoczyli z pociągu.

OBRABOWANIE żWŁOK. Przed kilkoma dnia­
mi wydarzył się onydny rzadko notowany- fakt 
z-beszcaeszcieriia grobu i obrabowania zwłok 
przez złodziei. Na cmentarzu w  Motowie koło 
Częstochowy nieznani sprawcy dokona,! i nocą wła 
mania do grobu ś. p. Leona Siemieńsklego. w ła­
ściciela dóbr Żuraw, pochowanego niedawno, 
gdzie w  grobie uszkodzili metalową trumnę i skra 
dli z trupa kamasze oraz mały żetonik. Ponadto 
ściągnęli ze zwłok spodnie do kolan, lecz nie zdo­
łali ich zabrać najprawdopodobniej z powodu sil­
nego lozkładiu ciału Policja prowadzi energiczne 
docuodzenle, celem wyśledzenia i ujęcia złoczyń­
ców

prac upływa 30 czerwca 1930 r. Nagroda wyno.' 
zł. 1000. Bliższych informacyj udziela sekretarjit 
Stowarzyszeni* Warszawa, Rymarska 8.

KONKURS M UZYCZNY 0 NAGRODĘ 50.000 
KORON GZESKICH Dyrekcja fundacji im. Smeta­
ny w  Bernie Morawskiein ntundowała nagrodę w 
wysokośuć 50.000 kr. cz. za najlepsze dzieło mu­
zyczne żyjącego kompozytora. Udział w  konkursie 
brać uiOigą kompozytorzy bez różnicy narodowo­
ści. Zgłoszenia oraz prace konkursowe należy na ł 
sylać do 15 lipca 1930 r. na ręce dyrekcji fundacji 
im. Sm< tany w  Bernie. (fA T ).

TEATR IM. JUŁJUSZA SŁOWACKIEGO 
Piąitek: „Bieda nie ńańbi“.
Sobota: „Bracia Karamazow“.

OPERETKA I W OW 8KA W  TEATR7E ..G0NG“ 
Sobcta: „Rawja Ros yjskuego Zespołu BałabaJ- 

kowego1*.

REPERTUAR KINOTEATRÓW
CORSO: „Staćl Tu Eddie Polol“
BAGATELA: „Spo.towlec z miłości**.
NOWOsGI; „Tajny Kurjer1* (Iwan Móżuchin i 

Lii Dagoyer). I
SZTUKA: ..Janet szuka posady** 1 ..Ora o kobietę** 
WARSZAWA: „Błędne gwiazdy**,
WANDA: „Mdłość w dyplomacji**.
UCIECHA; „Piętno miłości".

Pułk Kish do uies^onistdw 
. wsrh. Małopolski

Pułkownik Kish, referm.t polityczny i kio* 
równik Egzekutywy Sjonistycznej w  Palestyn 
nie nadesłał do Lwowa następujący telegram:

W a r s z a w a .  Do Egzekutywy Sjonistycz­
nej we Lwowie, Kopernika 19. Nie mogąc z po 
wodu pilnych zajęć sjoriiśiycznych w Londyn 
nie odwiedzić Lwuwa gratuluję serdecznie wy­
branym delegatom do Ajencji Żydowskiej tą 
drogą i wyrażam nadzieję, że ich współpraca! 
posunie naprzód dzieło odbudowy Łrez israttł 
przez to także rozwinie jedność i siię Wasze! 
społeczności. Podp. Kish.

P. Lukę wyzwany na pojedynek
A ma n. (ŻAT) Poseł grupy opozycyjnej rady? 

'ustawodawczej w  Tiaikńordandi Szair*s-ał-4)iin 
bey-Sami wyzwał na pojeaynefc sefcretorzf 
) ządiu palestyńsifciego za to, zę osaatai miał uo. 
bvc uiego użyć uWiżajacydi wyrazów.

Czy tak się likwiduje spory 
cadyków?

P r a g a .  (ŻAT) Długourwały apór między ra: 
b5nem małtkaczowsikiiim Szayiro a cadykiem z 
Saylonska (Weiss)) ma być zakończony w  dxo 
dze pokojowej. Jak do.noazą z doorze poinfor­
mowanego źródła, zwolennicy rab. ozapiro za 
p oponowali cadykowi Sapłońskiiemu 100 ty«. 
Kto. za opuszczenie Munkaczewa 1 przesiedli»-  
nlie się do Uzhorcdu. PodoDno cadytr. propozycję 
tę przyjął z zastrzeżeniem, k* dwa razy do ro* 
ku przyjeżdżać będzie do swyoh chasydów w 
Munikaczowie-

1185 — ZA, JEDFN — PRżECiW, Z zamknię
tej rejestracji do gminy żydowskiej wi kcuonji 
pałeoiyńskiej Rechowoćh widać, że za „kneseth 
irTael" w j powiedziało się 1185 mężczyzn i ko 
biei w tej kolonii. Jako „joce“  rejestrował się je 
dyny rab, Margałeś,

7GON INŻ. JAKÓBA TRACHi p Nb HRGA 
W  Teł Aw*wie zmarł tu przeżywszy lat 43, je­
den z kierowników towarzystw elektryczności 
Rutenberga inż- Jakób Trachtenberg. Zmarły 
przybył do Palestyny z RosjJ w 1923 r„ i uchc 
dził za wybitnego eksperta w  dziedzinie przemy 
siu palestyńskiego.

NARZECZENI L IC M C Y KAZEM 22 l  ATA , 
(ŻAT) W  dzielnicy sefardyjskiej w Tunisie ob­
chodzono zaręczyny U letniego chłopca z 11-Iś 
tniem dziewczęciem. Slub tej pary odbędzie się 
gdy narzeczeni osiągną wiek 13 lat.

WYNIKI WYBORÓW NA KONGRES SJON1 
STYCZNY NA LITWIE. W  wyborach na kon­
gres sjonisiyczny uzyskali po Jednym mandacie 
sjoniści ogólni, rewizjomści, sjoniści-socjalaśc1'. 
Mizrachi oraz Hitacłiduth. Największa ilość gło 
sów zdobyła lisita sjonistów-socjalistów, drugie 
miejsce zajmują sjoniśoi ogólni, zaś trzecie Hi- 
tachduł. Na prowincji władze rozwiązywały ze 
brania wyborcze lewicowych ugrupowań sjoni 
stycznych.

N U 1 E S I  A  N E .
Za bul rykc t> : bdakcja nla adpewlada.

T Ę  H J  •  Laurtd, działa wzmacniająco, 
I l l P n l l l ^ Ś  iodnleca apetyt, nieoceniony 
■ A l  I I I U L  lodek dla rekonwaleecentów

tylko Mra Krzysztof orski tŁ^ wino ctunowo-tdlazbtc 
na maladze hisznańsklei — LdbonuarSum cfaem. 
fartu. Mr. ML Kr2 vsztoforski, Tarnów. 3035s

arna piszącabiegle 
na maszynie

znajdzie zaraz posadę. Zgłoszenia z podaniem 
warunków pod „Natychmiast N.“ do Adm, „No­
wego Dziennika**. 1019

H in l t  Q«txl«r6 w na i u |  K lausn«r
Muszyna 

zaręczeni w  lipcu 1929 r.
Oaobaych uiwladomleń nie wymyła się. 1881
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Wschód 
słońca 

8 m. 29

Zachód 
słońca 

19 m. 54

Jakie miejscowości w zacb. Ma- 
łopolsce zwiedzi Prezydent 

Rzeczypospolite ?
Pt, 0 Prezydent Rzpd i-tej przybędzie co Krako 

iwa w arau 15 ban. i zajmie apartamenta na Zam 
bu królewskim. W  czasie od 15—28 bm. zwie- 
jdizi Pan Prezydent kolejno główniejsze ośrodki 
gospodarcze i przeimysłowe na terenie Woje­
wództwa oraz zetknie się bliżej z miejscową lud 
no-ścią W  szczególności zwiedzi Pan Prezydent 
następujące miejscowości: Spotkowice, Jabłon­
kę, Białą, Nowy Targ, Czorsztyn z Niedzicą, 
Maszkowice, Limanowe, Jodłownik, Zakliczyn, 
Dębicę, Jasło, Zakłady przemysłowe w Płaszo 
wie, Skawinie. Węgierskiej Górce i Żywcu, 
Brzeźnicę, Osiek, Oświęcim, Kęty, Porąbkę, 
Wieprz, Płeszów, Czernichów, Rapsztyn i Oj­
ców.

W  czasie pobytu Pana Prezydenta odbędzie 
się w  dniu 28 bm. uroczyste nabożeństwo w  
Katedrze Wawelskiej i Akade.nja Małopolskie­
go Towarzystwa Rolniczego. Nadto w  dniu rym 
będą miały możność szerokie sfery społeczeń­
stwa złożyć Panu Prezydentowi hołd. W  dniach 
24 i 28 bm. odbędą się ku uczczeniu Pana Prezy 
denta dwa rauty.

Nie jest wykl-uczonem, że Pan Prezydent swój 
pobyt przedłuży.

Metryka chrztu —  jako wa­
runek przyjęcia do państwowej 

szkoły!
Leży pnzed nami publikacja Ministerstwa W y­

znań Reiigijnyeh i Oświecenia Publicznego p t. 
„Państwowa Iśzkola zawodowa Spisko- Orawska 
w Nowym Targu'* wydana w br. Publikacja za- * 
Wiera szczegóły co do organizacji lej szkoły oraz 
warunki przyjęcia na poszczególne jej oddziały. Z 
pośród 10 oddziałów szkoły 7 zawiera jako pierw­
szy warunek przyjęcia — metrykę chrztu. Źe wa­
runek ten, od którego zależy przyjęcie do państwo 
wej szkoły zawodowej w  Nowym Targu nie jest 
rzeczą przypadku, czy jakiegoś przeoczenia, świad 
czy dobitnie fakt, że na jednym z oddziałów wy­
mienionych w  sprawozdaniu, a mianowicie na kur­
sie bieliżruairstwa, dla uzyskania przyjęcia nale­
ży prazdłożyć metrykę chrztu względnie brudziu. 
Dwa ostatnie oddziały, a to kurs wędrowny kwie- 
ciarstwa sztucznego i kurs wędrowny kroju i szy-' 
oia me zawierają żadnych postanowień co do wa­
runków przyjęcia, poza granicą wieku.

Oto obrazek faktycznego równouprawnienia lu­
dności żydowskiej: państwowa sżkoła — zastrze­
gająca przyjęcie na naukę wyłącznie dzieciom 
'chrześcijańskim! Jakże tu dziwić się uczelniom 
'prywatnym i innym instytucjom?!.

Rozwój kolejnictwa polskiego j
Ilość taiboiu kolejowego w  Polsce wciąż ulega I 

pewnemu zwiększeniu, a stan jego poprawie. W  
końęu r 1928 na kolejach polskich było 5,198 pa­
rowozów, 10,029 wagonów osobowych i 141,560 
waigóoów towarowych. Pozaitem coraz lepiej roz­
w ija  się krajowa produkcja parowozów, przy- 
czem 8 fabryki, mianowicie: Chrzanów, Cegielski 
i Parowóz dostarczają oltoło 20 parowozów co 
pewien okres. Również wagony osobowe w yra­
biane są obecnie już w  kraju według najnowszych 
systemów, mianowicie ze stali i z  żelaza, oo zw ię­
ksza bezpieczeństwo pasażerów na wypadek kata­
strof. Do dnia 1 stycznia br. dostarczyły fabryki 
polskie 476 parowozów, 618 wagonów i 28,000 wa­
gonów towarowych.

Znowu katastrofa kolejowa
20 wagonów stoczyło się z  nasypu. —  Dwa] ko­

lejarze ciężko ranni.
Wczoraj o godr 6,30 rano wykoleił się pociąg 

ci .żarowi Nr. 1361 na lun. 23JJ8, » *  bnp kolejo­

wej Zagórzany—Bieczy tuż ;przy przystanku kole­
jowym Lilii).sza. Parowóz, wagon służbowy i 20 
wozów z pośród 11 ogółem, które były próżne, 
spadły z nasypu i uległy zniszczeniu. Maszynista 
Antoni Szuba z Jasła doznał złamania nogi i cięż­
kie hoilirażeń wewnłęrznych. Jest słaba nadzieja 
utrzymania go przy życiu. Palacz Dąbrowski W o j­
ciech przygnieciony został między wozami. We- 
aług wstępnych dochodzeń policj-jnych, powodu n 
katastrofy była przypuszczalnie zbyt szybka jazda 
r..a skręcie. Ruch na linji Zagórzany— Biecz jesł 
wstrzymany.

— CZŁONKOW IE ELEKTRYCZNEJ UNJI MIĘ 
DZYNARODOWEJ W  KRAKO W IE . Na zaprosze­
nie Związku Elektrowni Polskich kolejne posie­
dzenie Komitetu Dyrekcyjnegc Elektrycznej UnjiL 
Międzynarodowej do której należą przedstawiciele 
19 państw, zostało zwołane do W arszawy na 8 i 9 
bm. Na posiedzenie zjechali .wybitni elektryfika- 
torzy europejscy, jak np, p. prezes Lecbien z  Bru­
kseli, p. Eschwege, Bryliński, Maile, Puaton z 
Francji, przedstawiciel przemysłu włoskiego p. 
Taeoani, z Czechosłowacji p, Cenek i w iele innych 
osób. Po naradach w  W arszawie delegacja zw ie­
dziła Lw ów  oraz Zagłębie naftowe, w  dniu dzi­
siejszym bawi w  Krakowie, aby drogą na Kato­
w ice przyjechać w  nied; ,elę do Poznania, celem 
zwiedzenia Powszechnej Wystawy Krajowej. Na 
terenie Krakowa- gości przyjmuje dyrektor elek­
trowni miejskie; w  Krakowie p. Bieliński,

— NOW E DROGUERJE. Wczoraj odbyło się po­
siedzenie komisji przemysłowej Magistratu pod 
przewodnictwom wiceprezydenta D,ra Ignacego 
Landaiuo, a przy współudziale wiceprezydenta Dr. 
Schnęidra. Komisja rozpatrzyła cały szereg spraw 
przemysłu koncesjonowanego- mitędizy inneini tak­
że szereg podań o droguerje.

— SPRZEDAŻ GRUNTÓW MIEJSKICH POD 
BUDOWĘ DOMÓW M IESZKALNYCH. Pod prze­
wodnictwem wiceprezydenta miasta Dra Landaua 
odbyło się onegdaj posiedzenie sekcji 1. (ekonomi­
cznej) Rady miejskiej. Sekcja uchwaliła rozsprze- 
dać z wolnej ręki pod budowę domów mieszkal­
nych 33 parcel gminnych, wchodzących w skład 
realności, nabytej swego czasu od firmy „M. L. 
Dobrowolski*1 w  dz. X X II, ustalając zarazem wa­
runki tej rozsprzedaży, w  szczególności także ce­
ny za poszczególne parcele.

— SZCZĘŚLIW Y U PAD EK  Z 3-GO P IĘ TR A . 
Wczoraj około godz. 5,30 popołudniu spadł z da­
chu domu 1. 14 przy pł. Wołnioa Abraham Zuaker 
(lat 22) robotnik blaiehars!kii, pochodzący ze Słom­
nik. Mimo, że Zucker spadł z wysokości trzech pię­
ter, nied ozmał om szczęśliwym trafem żadnych o- 
brażeń, poza pewnem zmętnieniem oczu. Zawe­
zwany lekarz pogotowia przewiózł ofiarę wypad­
ku na klinikę okulistyczną.

— P R Z Y  PRACY. Lekarz pogotowia ratunko­
w ego interwenjował wczoraj wieczorem w  fabry­
ce „Krakus** na Zabłociu, gdzie przy pracy do­
znał poparzenia oczu ługiem wskutek pęknięcia

pompy W ładysław Gaj (lat 2!7), monter zat.iiesB* 
kały przy ul. Rękawka 3. P o  opatrzeniu przewie* 
ziono go na klinikę okulistyczną.

— W ZA M IA R ZE  SAMOBÓJCZYM wypił wczo­
raj popołudniu w  parku Joi-dana większą ilość 
jodyny 30-Ietni Antoni Kaszuba, robotaiik. Lekarz 
pogotowia po zastosowaniu środków zaradczych 
przewiózł desperata do szpitala. Powód zamachu 
nieustalony.

—  N IE SZK O D LIW Y POŻAR. W e środę w ieczór 
zapaliły się od iskry z pieca w ióra w  pracowni 
stolarskiej firmy Maichewtka i Swierczek przy ul. 
Kilińskiego. Ogień ugasili mieszkańcy przed przy­
byciem straży pożarnej Sizikoda nie powstała ża­
dna.

— F A Ł S Z Y W Y  ALARM . W czoraj rano jacyś 
kiepscy dowcipnisie zawezwali z aparatu telefo­
nicznego nr. 3225 straż pożarną na ul. Kamienną. 
Po przybyciu na miejsce stwierdził oddział stra­
ży, że padł ofiarą fałszywego alarmu. )

— Z K R O N IK I W ŁA M A Ń  j KRAD ZIEŻY . Ma­
tula Eugenjusz, zam. przy ul. Kasprowicza 1. 1, 
zgłosił do policji, że dnia 10 ban. między godziną 
10—13 dostali się nieznani sprawcy do jego miesz- 
kaniia przez odsunięcie rygli u drzw i i skradli mu 
garderobę i biżuterję łącznej wartości około 2000 
zł. — Strączek Katarzyna wieśniaczka, zam. w  
Jathówce pow. Maków, zgłosiła, żę skradziono je j 
z  woziu na placu Serkowakiego koszyk z gardero­
bą i maiterją — łącznej wartości 80 zl. — Dniia 10 
bm. dostał się nieiznany sprawca do mieszkania 
Karola Jastrzębskiego fuinkcj. kol. pmzy ul. Bo­
ss ckiej przy pomocy wytrycha i skradł mu futoo^ 
biżulerję i  garderobę łącznej wartości 1200 zł.

— N IEPROSZONY „GOŚĆ* W  SKLEPIE . W *  
śiodę w ieczór przy autobusie, kursującym do bor 
ku Fałęckiego spadło koło tylne, które w  rozpę­
dzie potoczyło się do otwartego skiepu cukierni­
czego' Reginy Nebenzahł przy ol. Kałwiaryijsikej 32, 
r< zbijając szyby w  drzwiach i wywracając kosa# 
z owocami i ciastkami. Wypadku w  ludzaacłi ode 
było. . i

— W Y P R a W A  PO GŁOŚNIK. Gutkiad ‘Antoni 
urzędnik kolejowy, zam. przy ul. Halidkiiej L 16̂  
zgłosił do policja, że daia 10 bm. między, godz. I I - v  
13 dostał się nieznany spraiwca /io jego mieszkał 
nia przez otwarte okno, skąd skradł głośnik twm. 
djowy wartości 300 zł.

—  C ZYJA  WŁASNOŚĆ? W  urzęfflzie śłedcetfł,
przy ul Kanoniczej 24 zdeponowano zakwżtwjuao 
wane jako pochodzące z kradzieży dwie Zartzutiri, 
z  których w  jediuej znajdują się w  kieszeni okulał 
ry  rękawiczki i chusteczka z  monogramem L. flfc 
Rzeczy powyższe odebrać można po rozpoznani^ 
w  godzinach od 10—12.

JUZ po POSEZONOWYCH CENACH  

Płaszcze nkaSoTu Br a ciej  o w s Iu T e o n  a
Kraków ul. Grodzka L. 5-7 ( i  Rynku nu prawo)

tfowcczesnb Wenecfa
Specjalna kotnisja, która od szeregu lat zajmo 

wała s.ię zagadnieniem rozwiązania problemu 
komunikacyjnego w Wenecji ukończyła swe p.ra 
ce i przedstawiła Mussołiniemu gotowy projekt, 
który szef rządu włoskiego przyjął. W e wrze­
śniu rozpoczną się roboty nad wprowadzeniem 
tego projektu w życie. Warto będzie zatem u- 
zimy-słowić sobie jak Wenecja będzie wkrótce 
wyglądać, w  jaki sposób to średniowieczne 
miasto przybierze charakter nowczesny.

Nie ulega wątpliwości, że projektodawcy sta­
rali się nie przynieść szkody malowniczemu uro 
kowi miasta lagun. Wenecja i nadal pozostanie 
śpiącą królową Adrjatyku, wymarzonym celem 
przebiegać ją będzie podziemna kolej elektrycz­
na. Rozwój jednak komunikacji nowoczesnej, 
podróży poślubnych 1 rajem gondol, rnkno, że 
zmusza Wenecję do przejścia z epoki żaglow­
ców do ery okrętów parowych, jeśli nie chce 
zupełnie się wyłączyć poza linje wielkiej komu 

. nikacji światowej.
Stąd ppwisitał projekt, aby pod miastem prze 

prowadzić podziemną linję kolejową, która roz­
poczynać się będzie przy końcu nowowybudo 
wanego mostu i będzie przebiegać przez San 
Paolo i Samta Maria Formosa na drugi koniec 
miasta do Santa Elena.

Koszta budowy tej kolei ocenia się na 250 mi­
lionów Itrów- Nowy mott, szerokości 14 me­

trów, podzielony będzie na trzy części: dla kó 
aniuńiikacji kolejowej, pieszej i kołowej. Niewia­
domo jeszcze, czy dopuszczona zostanie komu­
nikacja samochodowa i czy zostanie zbudowa­
na nowa tama.

Drugi projekt proponuje rozszerzenie znane­
go mos-tu kolejowego pomiędzy Mesitre. a Wene 
cją, celem stworzenia miejsca dla komunikacji 
tramwajowej i pieszej. Most ma się przy końcu 
obniżać i przechodzić w tunel podziemny. Od 
Santa Lucia, przy dworcu i z przeciwległego 
brzegu kanału San Simeone będzie prowadzić 
zejście do' podziemnej stacji.

Wreszcie wzięto również pod uwagę trzeci 
projekt, który powinien zainteresować przede- 
wszystkie,m cudzoziemców. Dotychczas z dwór 
ca do San Marco można się było dostać jedy 
nie przez Canale Graude, na-większych statkach 
Celem usunięcia tej nideogodności istnieje pian 
rozszerzenia bezpośredniego połączenia pomię­
dzy dworcem a San Marco, które stanie się do 
stępne dla małych statków. W  ten sposób w  
kilka minut będzie można przebyć drogę, która 
dawniej wymagała długiego okrążania przez Ca 
nale Grandę.

Wszystkie trzy projekty dają pewność, że roz 
wiązanie problemu komunikacyjnego w Wenecji 
będzie przeprowadzone bez szkody, dla piękno 
ScJ miasta.
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Ulgowy abonament
•Nowego Dziennika

Dla wszystkich naszych Szan. Abonentów wprowadziliśmy 
w czasie od 15 maja do 30 września br. ulgowy letni abonament, 
udzielając

50 proc. z ceny prenumeraty
Każdy prenumerator może zamówić drugi abonament dla swej 

rodziny wyjeżdżającej na letnisko. — Ulgowy abonament kosztuje 
w naszej administracji zł. 3.30 plus koszta przesyłki zł. 1.— , razem 
zł. 4.30 miesięcznie.

Rzeszy!
la  jaką ceną glosowali socjaiiici za konkordatem! Prawica wysuwa

kandydaturą Groenera — Testament ftindenbwrga

Sensacyjne rewelacje „B3iiircfca Presse* ‘
G d a ń s k ,  11 7 PAT-Radio. Dzisiejsza „Bal 

tische Presse“ zamieszcza niezwykle interesu­
jący artykuł pt. „Konkordat i stanowisko pre­
zydenta Rzeszy", pochodzący od osoby najzu- 
peluiej wiarygodnej. Autor artykułu stwierdza, 
fre ta  zgodę aocjahdemokracil pruskiej na kon­
kordat, pruskie centrum musiało zobowiązać 
t lę  do popieraniu kandydatury premiera pru- 
m eg o  Brauna na stanowisko prezydenta Rze­
szy przy przyszłych wyborach. Na wypadek, 
gdyby Braun został prezydentem Rzeszy, sta­
nowisko premiera pruskiego objąłby obecny 
minister spraw wewnętrznych Severing.

Ponieważ targi te pomiędzy socjal-demokra 
cją a centrum doszy do wiadomości prawicy, 
sfery prawicowe ze swej strony wysunęły kan 
dydaturę obecnego ministra Reichswehry Groe 
nera, którego wybór miałby być zapewniony 
albowiem w tym wypadku centrum pozostawi­
łoby swym zwolennikom sWóbódę glosowania.

Sfery prawicowe nalegają podobno na prezy 
denta HinJenburga, aby ułożył rodzaj testamen 
tu politycznego, w którymby zalecił, narodowi 
gen. Groenera, jako swego następcę na stano­
wisko prezydenta Rzeszy, -

Wyrok w procesie Orłowa
Obaj oskarienl skazani na 4 miesiące wiezienia

Be r l i n ,  11 7 PAT.-Radlo. W  procesie prze 
Cłwko fałszerzom dokumerttów rosyjskich za­
padł w dniu dzisiejszym wyrok 

skazujący Orłowa i Pawłonowskiego na 4 
miesiące więzienia.

Z całego aktu oskarżenia trybunał przyjął 
tylko fałszerstwo dokumentów i oszustwo. Obu 
oskarżonym wliczony został areszt śledczy, 
tak, że obaj zostail natychmiast wypuszczeni 
na wolność.

Pierwsze zwycięstwa parlamentarne
rządu MacDonalda

Ł o n d  yn, 11. 7. Izba Gmin odrzuciła 340 gło 
sami przeciwko 220 wniosek konserwatystów, 
w  którym wyrażono niezadowolenie z powodu 
niejasności deklaracji rządowej w  sprawie ceł 
ochronnych Jkt przemysłu. Kanclerz skarbu 
Sflowden oświadczył że po wygaśnięciu tak 
zw. cła mir. Keny, rząd nie zamierza uciekać 
się do żadnych środków protekcyjnych, celem 
ochrony poszczególnych gałęzi przemysłu. Wnio 
sek odrzucono głosami Labour Party I libera­

łów. Jost to pierwsze zwycięstwo parlamentar 
ne rządu MacDonalda.

Sekretarz istanu dla spraw zagranicznych 
Henderson, odpowiadając w  Izbie Gmin na za 
pytanie, czy rząd decyduje się nie wycofywać 
wojsk z Nadrenji bez równoczesnej ewakuacji 
przez Belgję i Francję, oświadczył, te Anglja 
może w każdej chwili wycofać wojska okupa 
cyjne, nie oglądając się na Inne państwa.

Z Rady nt. Krakowa
Budowa Akademii Górniczej, i gimnazjum łeAsklego — Echa napadu 

na dyr. Koparą — Zaciągntącie potyczek — Sprawy gruntowe
Kraków, 12 lipca.

Na wstępie wczorajszego, ostatniego przed 
ferjami letniemi posiedzenia Rady m. Krakowa, 
sekretarz prezydium miasta p. Straslk odczy­
tał pisma nadeszło z ministerstwa W. R. i O. P. 
w  sprawach, które były ostatnio żywo dyskuto 
wane na Radzie miejskiej, Z wyjaśnień minister­
stwa okazuje się, że nie zachodzi obawa wstrzy 
mania kredytów na budowę Akademjl Górni­
czej, a pogłoskę o rzekomo zamierzonem prze­
niesieniu Akademii do Katowic nazywa p. mini 
ster „wprost fantastyczną". Na rok bieżący Aka 
dem ja Górnicza otrzyma kredyt w kwocie pół 
miljona złotych, zgodnie z ustawą skarbową, co 

pi oddar^e do nżvf-Vn 7 -rynrmAriem ro

ku szkolnego skrzydła północnego oraz częśclo 
wo południowego:

Budowa państw, gimnazjum żeńskiego w Kra 
feowie nie może wedile wyjaśnienia minister­
stwa być rozpoczęta przed r. 1931-32, natomiast 
plany będą wcześniej przygotowane.

Z wniesionych interpelacyj wymienić należy 
interpelację r. Pachońsklego w sprawie bezprzy 
kładnego zaatakowania dyr. Muzeum Narodo­
wego prof. Kopery przez „II. Kurier Codz.“. 
Prez. Rolle zaznaczył w odpowiedzi, że był zdu 
miony tonem artykułu napadającego na dyr. Ko 
perę i oświadczył, że poczynił kroki, by komitet 
Muzeum Narodowego zajął się tą sprawa. Pod 
nosząc zastuei dyr. Kopery, prezydent Rolle za

znaczył, że otrzytfia oń óełf.ą satysfakcję z pot
wodn niesłusznej napaści-

Następnie przekazano sekcjom, wzgl. komi­
sjom szereg wniosków, zgłoszonych m. in. w  
sprawie uruchomienia autobusów tramwajo­
wych do zakładu kąpielowego do Swoszowic, 
w, sprawie zatrzymywania się pociągów jri$0fe, 
sznycii na przystanku Kraków—Poogórze, w ' 
sprawie utrzymywania w nflleżyrym porządku 
zabytków (Barbakanu) itd.

Ze spraw porządku dziennego uchwalono za­
ciągniecie pożyczki w  kwocie 500.000 zł- W Ka­
sie oszczędności m- Krakowa na budowę do­
mu mieszkalnego przy ul. Grzegórzeckiej oraz 
50.000 zł. w Powszechnym Zakładane Ufceapie 
czeń na zaieupno samochodów d:la straży pożar 
nej. Dalej przyznano sekcjom i komisJoiu Rady 
miasta prawo załatwiania w  oaresie teryj nie- 
cierpiących zwłoki spraw i czynności Rady, 
miejskie;, uchwalono przystąpić do spółki 'dro 
gowej dla naprawy i u-trzymanla drogt Kraków 
—-Wola .Tustowska z udziałem 63 proc. .wyrtd 
szacvtp 85.000 zł- uchwalono nabyć patenę W 
dz. VIII. na cele elektrowni ołaz zaciągnąć P© 
źyczke w  kwocie 360.000 zł. pą padłmdowę II 
pietra budynku administracyjnego elektrowni ! 
budowę garażu, oraz budynku nia o<Wz:ału sie 
ci elektrycznej, zatwierdzono oferte na budowę 
kotłowni i szopy na aparat desynfekcyfny w dó 
mu noclegowym przy ul.' Nadwiślańskie! oraz 
uchwalono szereg spraw grunfowvch. M. łn. 
nadaro Stowarzyszeniu . Dom modkłwy Jed­
ność Izrael" w  Dębnikach prawo pierwszeń­
stwa kimna gruntu, na którym stowarzyszeni© 
to u7t-skało poprzednio od Rady m!e)sk!eł pra­
wo zabudowy.

Pozntem wybrano wkeorezwclenfą Dta Sełiflri, 
dr a nrzedstawicielem Rndv miejskiej w  Radzi© 
On:cki ?połeczue.i oraz dokonano wyboru 22 0- 
nkkunów społecznych i tyłu7 zastępców. PO je 
dnvm dla każdej dz:eln'cy Krakowa. Ożywioną 
rntemike miedzy r. Bobrowskim 1 radcami C'ha- 
deełrmi w ą t la ła  «tvrawą zarezerwowarda, 
grantu gminnego w Płnszowie pod budowę ko 
śc'oła.

DB-nńcu zatwierdzono oferty na budowę w v 
rhodkńw oodzlemm-rb na plantach obok hotelu

! no rd irn  V o w v 7ti.
UMMHEWWH— II I ■ »■  III », IliWMaBaałMBMBMMMwMM*

Prasa berPnska o inicjatywie 
Brianda

B e r l i n ,  łl 7 PAT. Cula prasa dzisiejsza w 
obszernych depeszach z Paryża ogłasza szcze­
góły planu ministra Brlanda, dotyczącego utwo 
rżenia federacji paneuropejskiej, opartej na 
sojuszu gospodarczym między państwami kon 
tynentalnemi. „Deutsche A1lg. Ztg“  uzupełnia 
informacje prasy paryskiej, podkreślając, że
plan ministra' Brianda ma być oparty na syste­
mie ecł uprzywilejowanych dla puństw europej 
skich, posiadjących wspólne granice. System
ceł uprzywilejowanych nie podpadałby pod
klauzulę największego uprzywilejowania. „Ber 
liner Tageblatt" twierdzi, że bawiący w Pary­
żu dyplomaci wszystkich państw uważają urZe 
czywistnienie planu Brlanda Za możliwe tylko 
wówczas, jeśli niebezpieczeństwo konfliktów 
wojennych zostanie istotnie usunięte i jeśli kwe 
stje sporne w stosunkach francusko-niemiec- 
kich zostaną zlikwidowane^ „Kręutzztg" utrzy 
muje, że plan unji europejskiej ma znaczenie 
tylko jako uzupełnienie gwarancyj Ligi Naro­
dów dla utrzymania status quo opartego na tra 
ktacie wersalskim i że musiałby w następstwie 
sparaliżować wszelkie przyszłe zamiary nie­
mieckie w kierunku połączenia odstąpionych 
przez Niemcy obszarów z Rzeszy nłemlcklej.

Nowe kroki rządu MacDonalda
w sprawie podjęcia stosunków 

z sowietem!
B e r l i n ,  11 7 PAT.-Radio. „Berliner Tage- 

blati" w telegramie z Londynu zapowiada nai 
piątek względnie sobotę nowe kroki ze strony 
rządu brytyjskiego w sprawie nawiązania sto 
sunków dyplomatycznych z sowietami.
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Z G IEŁDY
i  iełCa krakowska

kluków . 11. V II. Akcje w  zastoju. Dolar bez 
zmiany.

zebranie giełdowe przeszło pod zauikięm ogólnej 
inechęca do pracy. Do Lranzakcji nie doszło. Jedy­
nie poszczególne papiery w  zaofiarowaniu przy 
bratu zapotrzebowania Zieleniewski w  towarze 
124, i Bank Polski 159 Usposobienie ospałe. Ruch 
mierny.

Na pogiełdzki — robiono jedynie 5 proc. Poć. 
kodiwersyjną po kursie 43, w  dalszym ciągu zniż- 
kowo.

Wiałuty i dewoty oficjalnie bez ruchu.
Na rynku walutowym sytuacja bez szcaególndjej- 

azych zmian. Nastrój spokojny przy nieco więk- 
taytu zainteresowaniu. W  Krakowie dolar gotów­
kowy 8*88—8,83 i pół, czeki bankowo 8,90- 8,90 
©ray aowarte. Warszawa dolar 8,87 tnzy azwarte 
do 8JSS jedna cznarta, czeki &JS9 trzy czwarte do 
8,80 jedna czwarta. Lwów  dolar 8̂ 57 trzy cziwarte 
do 8£8 i pół, cieki 8,90—8,90 i pół. Katowice do­
lar 8^8— 8$8 trzy czwarte, czeki 8,90 jedna otwar­
te. do 8,90 trzy czwarte. Kurs płacenia Banku Pol­
skiego niezmieniony.

( leiaa warszawska
Warszawa. 11 7. PAT. Dewizy: Belgja 19362 

Holandja 357,29, Londyn 43̂ 15, Nowy Jork 8,88, Pa- 
lyż 34*83 I pół, Praga 20,32, Szwajoarja 171,08, 
Włochy 46,54, Marka niem. w  obrotach nieoficjal­
nych 212,40.

• • •

Akcje: Bonk Dyskontowy 126, Bank Handlowy 
116, Bank polski 158 trzy czwarte, Bank związku 
a-półak Zarobk. 78 i pół, Sial i światło 125, Warsz. 
Tow Fabr. Gukr 32, Lilpop 28 trzy czwarte, Mo- 
drzejów 25, 25 jedna czwarta, Ostrowiec 80 [  pół, 
Starachowice 26 trzy czwarte, 27, Zieleniewski 123 
123 i pół, Borkowski 10 i pół.

• • *
Pojyozki: 4 proc prem poż ijjWest 106 j ^  

107, 106 trzy czwarte, 5 proc. poż. dolarowa 62 i 
pot O  jedna czwarta, 5 proc poż. konwersyina

’ 6, r ° C ? °Z- doiarowa 83. 10 proc. poż. koleio- 

Knąj ^ 1 8 PT° C' LiSty MSt Banku Gosp,

Clelda wiedeński
Wiedeń. 11. 7. PAT. Papiery wartościowe. Bank 

verein 22,05, Bodenkredit 100,20, Kreditarstalt 53,10 
Kompas 15, Landerbank 26,5, Merkury 20, Północ­
na 1092, Austr. Kol. Państw. 33,51, Południowe 
9,20, Cement 120 jedna czwarta, Alpiny 40,05, Berg 
u. Hutten 893, Krupp 11, PoJdihutte 197 jedna 
czwarta, Rims 113,8, Skoda 368, Zieleniewski 77 je­
dna czwarta, Apollo 126, Fanto 4,6, K aj pa ty 7,8, 
Galicja 44,75.

ł i  SPORTU

-  OBÓZ SPORTOWY „MAKKABI" rozpocznie sJe 
punktualnie dnia 15 bm. Według dotychczasowych 
zgłoszeń oka mi e się, Iż w  terminie późniejszym bę 
dlzie jeszcze kilka wolnych miejsc. Reflektujący na 
powyższe miejsca zechcą się zgłosić jeszcze w bie­
żącym tygodniu do kierownika obozu Dra Schenkera. 
Zbiórka wszystkich uczestników odbędzie się w  pią 
tek dnia 12 bm. o godz. 19 na boisku Mafckabi (bez 
względu na pogodę) celem otrzymania wszystflFch 
potrzebnych instrifccyj. Wszyscy uczestnicy winni 
Przynieść ze sobą 10 zl. tytułem zadatku.

— O MISTRZOSTWO KLASY C. W  niedzielę dnia 
14 bm. odbędą się na boisku ŻKS „Makkabi“ zawody 
w piłkę nożną o mJstTZ, W. .,C“ między K. S. Bleża 
w. wianka (Bieżanów) — ŻTS. Początek o godz. 6 
! "Poł. Ceny wstępu b. niskie.

tlydroplany sowieckie „wodują** 
w Bosforze

K o n s t a n t y n o p o l ,  11 7 PAT. Udziele- 
no zezwolenia eskadrze sowieckich hydropla­
nów, udających się w najbliższym czasie do 
Włoch na wodowanie w Bosforze.

300 godzin w powietrzu
L o n d y n ,  11 7 PAT. Reuter podaje z Cul- 

Ver City, że lotnicy Mendel! i Reinhart, którzy 
,ha samolocie „Angeleno** utrzymują się 
*  Powietrzu 200 godzin oznajmili, że zamierza- 
’ą wytrwać Jeszcze 100 godzin.

Surowy wyrok przeciwko inicjatorom
zamachu na Waldemarasa

K u w n o .  11. 7. PAT. Sąd połowy w  Kownie 
rozpatrywał sprawę czterech inicjatorów rama 
enu na Waidemarasa, mianowicie: MyWiusa, 
Pawilcziusa, Schatza i Czepenasa. Wszyscy zo 
stali uznani za winnych należenia do tajnych or 
ganizacyj i przygotowywania się do obalenia 
rządu, za pomocą zbrojnego powstania i aktów 
terory.stycznych wobec władz htewskiefa. W

tym cela zorganizował oni komitet powistańczy 
rozpowszechniali literaturę płeczkajtisowców, 
oraz stworzyli kilka grup terorystyczaych, z 
których właśnie jedna urządziła dmia 6 maja za 
mach na Waidemarasa. Sad skazał Myszliusa 
na dożywotnie ciężkie więzienie, Pawilcziusa 
na 15 lat, Schatza na 6 lat i Czepenasa na 4 lata 
ciężkiego więzienia.

kumunja reorganizuje swą administrację
państwową

Or«dzl« rady regencyjnej — Trzy ministerstwa zniesione
B u k a r e s z t .  11. 7. PAT- Rada regencyjna 

ł/odpisała w  dniu wczorajszym orędzie, przed 
stawiające parlamentowi projekt nowej ustawy 
o  administracji. Wobec olbrzymiej doniosłości 
tej ustawy która ma na celu stworzenie podstaw 
nowej współczesnej administracji Rumunii, usta 
wa ta była starannie studiowana w  ciągu kilku 
dni przez radę regencyjną, prezesa rady mini­
strów oraz ministra spraw wewnętrznych. 
Fakt ten stał się źródłem pogłosek, koLportowa 
nycii zagranicą, jakoby istniał konflikt między 
rada regencyjną a rządem i jakoby Maniu pbaał

się do dymisji- 
Wczoraj popołudniu na posiedzeniu izby ml 

nister spraw wewnętrznych, w  obecności caie 
go gabinetu odczytał orędzie i złożył projekt u- 
stawy w  prezydium izby. Przedstawiony pro­
jekt ustawy administracyjnej, będzie natych­
miast przedmiotem rozważań izby. Dyskiusia 
nad tym projektem rozpocznie się prawdopodo 
bnie w  dniu dzisiejszym. Za kilka dni rząd z© 
swoim programem złoży w  izbie projekt reorgh 
nizacji ministerstw, z  których trzy mają być 
zniesione.

Ponowne zaostrzenie się stosunków
se wi ecko-chińskkh

Nowe aresztowania funkcjonar­
iuszy sowieckich w Chinach
W i e d e ń .  11. 7. PAT. Według doniesień 

dzienników z Pekinu przeprowadziły władze 
chińskie w  budynku adminsitracji telegrafu 
chińskiej kolei wschodniej obławę policyjną w  
przebiegu której aresztowano 12 funkcjonariu­
szy sowieckich, podejrzanych o uprawianie pro 
pagandy komunistyczne] w  Chinach. Fakt ten

zaostrzy ponownie- stosunki pomiędzy Chinami 
a Rosją Sowiecką.

■ .

W i e d e ń .  11. 7. PAT. Według 
dzienników z Pekinu, zerwana została obrada 
jąca tam konferencja prezydenta rządu nankfH 
skiego Czaug Kai Czeka z guberuatoucłn Man­
dżurii z powodu ponownego zaostrzenia alg sM 
sunków rosyjsko-chińskich.

„Skrzydła sowietów** w Berlinie
B e r l i n .  11. 7. PAT. PAT. Wczoraj wylądo 

wał na lotnisku berlińskiem wielki 3-motorowy 
samolot sowiecki. .Skrzydła sowietów", przygo 
towany przez znanego lotnika sowieckiego 
Gromowa. Samolot odbywa podróż okrężną 
nad kontynentem europejskim. Obok pilota znaj 
duje się na pokładzie 9 osób wśród nich wybitni 
przedstawiciele sowietów. Po kilkudniowym 
pobycie w  Berlinie, lotnicy drogą na Paryż. 
Rzym, Wiedeń i Warszawę powrócą do Mo­
skwy.

sit
ROZMAITOŚCI.

„Stara Kathi'
Podczas niedawnej choroby króla Jerze­

go VII., przed brama bukingamskiego pałacu, 
który jak wiadomo stanowi w  Londynie rezy­
dencję panującego monarchy, zbierały się co­
dziennie tłumy publiczności ze wszystkich sfer 
stolicy, aby odczytać wywieszany biuletyn o 
stanie zdrowia dostojnego pacjenta.

Jedna z pierwszych przybywała stale, popu­
larna w  świecie sportowym, sprzedawczyni pro 
gramów wyścigowych, stara „Kathi“ . Znał ją 
osobiście nawet król Jerzy, który od czasu do 
ozasu kupował u niej num ery dziennika „Spor- 
ting Life“ .

Jeden z redaktorów tego pisma, wzruszony tą 
troską biednej kobiety o zdrowie monarchy, 
zwrócił na szpaltach dziennika uwagę świata 
sportowego na ciężko zarbiająea na swe życie 
staruszkę i zaproponował zebrać dla niej droga 
drobrowolnych składek fundusz zapomogowy.

Skoro król dowiedział się o zapoczątkowanej 
akcji, przesłał jeden z pierwszych 10 gwinei. Za 
przykładem ukochanego monarchy jęły napły 
wa6 suto datki tak, że należy się spodziewać, 
iż „stara Kathi** porzuci wkrótce uciążliwe na 
jej lata zajęcie i użyje pod koniec żyda rozko­
szy rentjerld.

Szwedzi wydali wojnę teorji 
Darwina

W jesieni bież. roku wyruszy do Liryka. HUtah  
nej naukowa ekspedycja szwedzka* której osłem 
jest zbadanie, ozy i o ile teorja Darwina o pocho­
dzeniu człowieka oparta jest aa realnych podste.- 
woch. Naukowym kierownikiem ekspedycji będzie 
profesor Iavr Brotnan, z uniwersytetu w Lund, g 
jednym z członków Hjalmar Tocrnbład, wybitny 
amator botaniki, właściciel jednego z największych 
hoteli w Stokhoiknłe, który finansuj* całą wypra­
wę.

Głównym celem ekspedycji Jest zebranie i za­
konserwowanie płodów całego szeregu zwierząt 
egzotycznych, jaJk niektórych r&ałp afrykańskich, 
antylop, zajęcy i gadów, a profesor Broman, któ­
ry jest znakomitością w dziedzinie etnbrjologjl 
porównawczej spodziewa się, że przy pomocy te­
go małerjału, uda mu się udowodnić błędność teo­
rji Darwina o pochodzeniu człowieka Jest to 
więc, jak widzimy wyprawa przeciw teorji ewo­
lucji, z którą z dawien dawna kościół protestancki 
prowadzi zaciekłą wojnę.

— -Or  j

KSIĘŻNICZKA NIEMIECKA ZŁODZIEJKA.
Niezwykłą sensację w  kołach towarzyskich 
Berlina wywołało aresztowanie dwudziestołrzy 
letniej księżniczki Helgi Monroy. oskarżonej o 
kradzież drogocennej biżuterii rodzinnej jej cio­
tki. księżnej Hermersberg. Księżniczka zakocha 
ła się w  przystojnym oficerze i chciała go po­
ślubić. na oo nie chciała zgodzić się rodzina, 
wobec czego księżniczka opuściła dom rodzin­
ny i przyjęła posadę stenotypistki u jednego ze 
znanych adwokatów berlińskich. Mimo stosun­
kowo skromnego wynagrodzenia, księżniczka 
prowadziła wystawne i rozrzutne życie, co zwró 
ciło uwagę' policji, poszukującej od roku spraw 
cy kradzieży cennej biżuterii u księżnej Her­
mersberg. Po aresztowaniu księżniczka przyzna 
ła się do kradzieży, motywując swój postępek 
chęcią przyspieszenia małżeństwa z ukochanym 
oficerem.
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POSZUKUJEMY arzędnf
ika-, obeznanego w  prze­
myśle dizev.ińyitt, rtia 
j om ością btichufceftu 1 kow 
respondenejl. Jfo tartaku 
Zgłoszenia do firtny Ust. 
RtegeMiaupt et Ro.tb, Za­
kopane, Nowotarska -5.

i m x

POSZUKUJE się pahiny,
biegle piszącej na rnaszy 
nie i obeznanej z, ksiiąilko 
wośeią. Zgłoszenia pod 
.,J. fi." do Adntiin. „Now.
Dziennika". 1103g

PORZĄDNY cMopiec, z 
uczciwej rodziny, poszu­
kiwany do pffaflotyka w  
sklepie. Zgłoszenia z ro­
dzicami w gdaZtoach wie 
caornyoh: Lidil«asit.etav
Kartnefacka iO. 11 Ci*

FRZYJMfi silnego ahtop 
ca do praktyki garbar­
skiej, z talem uitrzyma- 
ndem: A, KOgeJ, Jotfda- 
now. llueg

POTRZEBNA zdolna, au
telrgetna ekspedientka. 
Zgloflaenfsi w porze obia 
dowej od godz. 2—3: Ju­
liusz Natfet, Krkków, Ko. 
kftek 3, Ł  tAfrto,

1817er

POSZUKUJE sie krawco 
wek szyjącej **> domach, 
do lepszych sukien. Zglo 
azenia pod „Dobra kraw 
«> «*“ do A&dfa. „No w. 
Dziennika". 1234xx

POSZUKUJE d e zdolno] 
toetrultorld bieirtmy, t  n 
kcfltioaą szkolą przemy
iłową, Z dAudmą prakty­
ką W pracowni bielizny, 
mogącą prowadzić samo 
(Uldrae Mfcofaą prseow- 
idą hlełlzny. Reflektuje 
de tyk o na sile powaś- 
ną, zdrową, zdobią i zu­
pełnie samodzdeiną. Zglo 
ł t u u t  do ,,Ogniska Pra­
cy", Kraków, tf. Mikołaj 
aks 9, II. pietra, ad godz. 
9— li-tej. toeibp.
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BALONY
w  koszach

DEMJONY
o p la ta n a

RURKI
FE R M E N TA C YJN E  

p o t *  ca

yiTRUtf
TARNÓW

Do P. T. Pań!
Niidejszem zawiadamiam, — .że po rozejściu się 

»•  tpófcdccką, prowadzę nadal swój znany Salon 
Mód kapeluszy damskich przy ul.

Miodowe! L. 28
Nadmieniam, że przyjęłam pierwszorzędna kie- 

twWucakc, która wraca obecnie z Wiednia, przy- 
woią/c najnowsze huraaJe.

Wszelkie roboty w zakres modmlarstwa wcho- 
iiące wykonuję szybko i starannie. Polecatu się 
tu dal łaskawe) pamięci i kreślę się 
1094 Z powalaniem

SOLON M ÓD obecale pod firmą 
„ H E L E N  A“

CM I.KN V  IT O W A t Y  POfcYSrCNADAlF

IMlE*H*AMEKTWOIU UKUPO  MZNMOfl

TROCHU HUMORU

POCZĄTKUJĄCY...

 -  - --------   J
|  P ona*  |to«zN k K Ją |

POSADY korespondenta 
poszukuje’ kilkuletni nau­
czyciel, piszący ria tija- 
szynie 1 stehograftljącSr. 
Ewentualnie przyitid* ga 
stępstwo na lipiec i tlef- 
piefi. Łaskawe liłobiie- 
nia pod ,,Nabćzydćl4* tu 
Biura ogłoszeń F,' dtfił- 
tera, Kraków; Ryfiiit K 

l o M «

6 ZDROJOWISKA
— —  — - a. " .1

ODSTĄPIĘ pokot fi* po­
byt letni w  W M M d t) V  
pobliżu tailmek wian­
kowych 1 fciuuw#dlk ---1 
Wiadomość w M o j*  
Neumana, Wletasfeą. w, 
Gołcana.

I Lukldu
śJi

SZURAM pokoju przy k.
teligentaej rodzinie ewen 
tu a lnie umeblowanego, 
możliwie z osoonun Wei 
ścieni, w  AróiŁnietetU; ale 
wyiej pierwszego trfętta. 
/głoszenia do Kair., „N. 
Dziennika" pod „O. B.“< 

1107 £

[ 1
UNIEWAŻNIAM -3UW0-
ną Hcencfę szoferslm na 
•wóz pdJclężŁfewy, wy­
daną w  f. 1928 na liaiWJ- 
siko Izydora Waldmanna, 
pi-zez Województwo* kra 
kowa/kle. lllOg

SIKORA Antoni. W. 1898,
Kopyczyńce, unletłtżrria 
zgubioną książeczkę woj 
skową, P. K. U. Czort- 
ków. l823x

PRZYJMUJE du śaycU 
ubranka i płaszczyk! dzie 
cięce od lat 3— 13 jako- 
też uniformy studenukłc. 
Ceny kottkUrUUoyjej. —  
Rosenbaum, Kraków, —  
Wcilnica 5, 111. p.. oficyna 

1806*

M a r k a  i w t e t o t t l  s t a n y 1 

=rr znana ad lat 40

Dla zdrowia dzieci !
praer powagi U m k w atak gL

HAYA _™ sr\

Tysiące podziękowań!
DI«u.o i*b* rnmśg 

P*
8 - HAY,

SS!i

LWÓW
r rv. ta*

— Bardzo przepraszam, że Pana zatrzymuję. 
Jestem początkującym szoferem, a chciałbym wie­
dzieć, jaki właściwie defekt ma m6j wóz.
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